i 


NKLEŁTTOAC POCZTOWA OPŁACONA RYCZAŁTEM. 
Kraków, poniedziałek 18 stycznia 1926 


Rok IX. 


nYDANIY I. Ł 


i administracji: Kraków, Orzeszkowej 7. 
— Konto czekowe P, K. O. w Krakowie 400.630. 
„m Spółki Wydawniczaj „NOWY DZIENNIK“ 
onikaty należy nadsyłać wprest do Administracji. 
katy przesłane Redakcji nia bedą uwzględnione. 
„edakcja mie zwraca. Za inseiaty Redakcja nie odpowiada. 
naczelny przyjmuje © 12 do 1 w południe. 


Prenumerata: w Krakowie i prowincji mies. ZŁ 4'40, kwrt. 22.19'00 
w Krakowie z sdnoszeniom do domu „ „ 460, „ „l 
Na prowincji; z przesyłką pocztową „ » 
Zagranicą: z przesyłką pocztową , 

Ogłoszenia: Drobne egłoszenia za słowo Zł. 0'15, wiersz, milimeśe. 
1-sz. Zł, 020. nadesłane ZŁ 0'60, wiersz milimetr. t-ezp. w tekiele 
ZŁ 0'85, wiersz milimetr. |-szp. na -szej stronie 22. t—. grałułacyą 
ZŁ 10, insaraty zamiejscowe o Z900. zagranieena » 40080% dreżazę. 


500, „ . 1500 
” 826, „ , 6% 


Stara defenzywa żydowska 


Kraków, 17 stycznia 

(Th.) Trudno, niema się czemu dziwić, ta- 
kie już jest prawo w przyrodzie całej i w ży- 
ciu ludzkiem: „similia similibus gaudent“, — 
tłómaczmy nieco wolno: podobni lgną do sie- 
bie, Nasi „budzący się“ z pod znaku  „Glosu 
Narodu“ lgną do swoich najbliższych braci po 
„ideale“, do „budzących się“ Węgrów, do róż- 
nych  Windischgraetzów, Nadossych i- Ulei- 
nów. Pozazdrościli im falszerskiej „sławy“, 
którą tamci okryli na stulecia swój kraj i swój 
naród. 
| Zupełnie serjo i dosłownie: „Głos Narodu“ 
nie wstydzi się siawiać Polsce za wzór — bu. 
dzących się Węgier. Do tego stopnia wypala 
rozwydrzenie *antysemickiego jadu wszelki 


„wstyd z duszy, że się ma czelność podawać | 
publicznie ową powszechnie polępioną bandę | 


fałszerzy „patrjotycznych* za przyklad : wzór 
narodowi, który ma za sobą tysiącletnią kul- 
turę. Polska, stary kraj cywilizowany, ma na- 
śladować system'i ludzi, którymi się poprostu 
już fizycznie brzydzi caiy świat. I tak piszą, 
nie rumieniąc się, ludzie, którzy sobie przy- 
wiaszczają niemal że monopol na polskość. 
Polska ma zaprowadzić u siebie numerus ciau 
sus wraz z antykonstyiucyjną normą procen- 
tową, jak to uczyniły jedyne na całym świecie 
dzisiejsze Węgry, wyrzucdjąc się same poza 
- nawias cywilizacji, A dopuszczalność takiego 
ohydnego postępowania widzi się w tem, że 
Liga Narodów przecież Węgrów nie — uka- 
rała. y 
Nie można przypuszczać, że autor artykułu: 
„Nowa żydowska ofenzywa* we wczorajszym 
numerze „Głosu Narodu“ nie zna faktycznego 
stanu rzeczy i tylko nieświadomie go prze- 
kręca. Przecież sprawa była bardzo głośna, a 
każdy przeciętny czytelnik gazet ją dokładnie 
znał. Chyba w redakcji „Głosu Narodu“ wie- 
dzieli, że hr. Klebelsberg, węgierski minister 
oświaty wykłamał się przed Liga Narodów 
jak przychwycony na złodziejstwie łobuz, Kła 
mał, że zarządzenie o numerus clausus jest 
tylko czasowe, przyrzekał, drżąc od lęku przed 
karą, że to zarządzenie będzie w najkrótszym 
czasie cofnięte. W ten sromotny sposób uzy- 
skał, że go Liga Narodów tyłko pogardliwie 
kopnęła j orzekła, że będzie czekać — popra- 
wy, Tak, dosłownie tak, rzecz się miała. Nie 
skończyła się sprawa, tylko doznała odrocze- 
nia na krótki czas, bo podsadny — tak: pod- 
sądny! — przyrzekł poprawę. 
j Przebieg sprawy węgierskiego numerus clau 
sus powinien odstraszyć na setki lat od pój- 
ścia w ślady tego tak mało dziś szanowanego 
państwa. A nasz domorosły antysemityzm. 
wyzuty z wszelkiej godności i moralności, śle- 
py i głuchy na wszystko, co nie jest wybry- 
kiem potwornej nienawiści, śmie Polsce zale- 
,cać naśladówanie tego przykładu i narazić ją 
na taką samą — dyfamję światową. 
; A kiedy Żydzi się bronią przeciw otiydzie 
normy procentowej, mając za sobą pełną apro 
batę swego stanowiska konstytucyjnego ze stro 
ny takiego konserwatywnego polityka i nie- 
wątpliwego przyjaciela, jak Poincare, Kiedy 
żydzi bronią się przeciw degradacji obywatel- 
skiej, broniąc zarazem całej Polski przed sro- 
aotną kompromitacją, — io „Głos Narodu“ 


śmie nazwać taką samoobronę i taki prawdzi. 
wy patrjotyzm „żydowską ofenzywą”. Antyse- 
mityzm, ten piekielny jad, nietylko wygryza 
najwidoczniej z duszy wszelką etykę, ale też 
pozbawia doszczętnie rozumu. 

Otóż oświadczamy, że przeciw używaniu Wo- 
bec nas normy proceniowej w uczelniach 
wsrystkich szczebli walczyć będziemy, jak prze 
ciw zarazie, A to nie jest nasza ofenzywa, tyi- 
ko nasza stara defenzywa, w której nigdy i 
pod żadnym warunkiem nie słabniemy. Do 


ostatniej kropli krwi walczyć będziemy prze- | 


ciw nikczemnemu hamowaniu nas w naszym 
naturalnym pędzie ku górze, z czego jesteśmy 
dumni. Nie dopuścimy, ażeby z nas zrobiono 
jakąś galaretę bez nauki, bez szkół, bez wyż- 
szego wykształcenia. Naturalnie — do tego lyi- 


ko zmierza djabelski antysemityzm: žydo- 
stwu glowę uciąć, a z reszią już sobie damy 


radę. Do tego nie dopuścimy. Jeżeli nasza wia 
sna siła na to nie wystarczy, to — mów'my to 
bardzo głośno i niedwuznacznie — wezwiemy 
pomocy całego cywilizowanego świata. Tak 
jak to już raz zrobiliśmy skutecznie, Uzyska- 
liśmy znane pismo p. Poincarego do „Ligi owo 
ny praw człowicka”, w którem ten przyjaciel 
Porski osirzegał nasze państwo przed Wwirocze 
niem na ślizką drogę łamania traktatów i kon 
stytucji. 

Czy może ktoś, klo nie jest zupełnie zasle- 
piony antysemityzmem, nie dostrzedz różnicy 
w intenzywności naszej walki?  Wywskala 
grabszczyzna z kupiectwa żydowskiego, z ræ 
kodzielnika i przemysłowca żydowskiego osta- 
tnig kroplę krwi. Zjadła mu poprostu cai} sub 
stancję gospodarczą. A my się bronimy. Jak? 
Ot: wykazując całą błędność i zgubnośś tego 
systemu, przekonywując, wykładając, Ale nie 
odwołujemy się do niczyjej pomocy poza gra 
nicami pańslwa. Naturalnie — zwracamy się 
do żydostwa amerykańskiego po pomoc mate- 
rjaina, bo nas okrutnie nędza dusi. Ale nie po- 
zatem. Niema, żadnej zawziętości w naszej 
walce. Inaczej walczymy przeciw numerus 
clausus, bo oa godzi w nasz ludzki byt, w nasz 
honor narodowy, w naszą obywatelską go- 
dnść. 

Tak jest — my musimy mieć naszą „awan- 
gade“, naszą inteligencję, Ona jedyna ma si- 
łę aby nas jakoś obronić przeciw kanibalem 
antysemickim, 4 

A oni podawają cyfry. Mniejszą z tem, źe sa- 
me cyfry, nawet absolutnie wzięte, są klamii: 
we. Gorzej przedstawia się rzecz relatywnie 


'wzięla Gdzie jest ten wysoki procent frekweu 


ca żydowskiej na wyższych uczelniach? Tam, 
gdzie niema laboratorjów, gdzie się przychodzi 
na wykłady, zazwyczaj nie bardzo frekwento- 
wane. Na medycynie jednak, na chemii, w 

3 8 mercan 


politechnikach, w szkołach agronomicznych I 
górniczych, — tam wszędzie istnieje numerus 
clausus lub nawet numerus nullus. Tam wszęa 
tae kwitnie najbezwstydniej samowoła mia- 
rodajnych czynników, Tem nieraz tylko prote 
keja w różnorodnej pomaci rozstrzyga, 

A ostatnio zdobyto się za rządów p. Stanie 
sława Grabskiego — który, notabene, w „ugo- 
dzie” solennie przyrzeki nie dopuścić do 51080- 
wania normy procentowej!! — na nowy kawał 
iście rosyjski: Ogranicztno mianowicie na uni 
wersytecie lwowskim także na wydziale praw- 
niczym procent  „inorodców* do 40 procent 
Skoro jednak Polacy me zgłosili się w dostaa 
tecrznej ilości, to nie dopuszczono Żydów, cho- 
ciaż tyła mars wolnych miejsc. I bywało że 
sę w sposób niezmierni: cyniczny cświadcza 1 
ło Zydom, zgłaszającyju się na wydzial ra» 
wa, ażeby się wystarałi ọ odpowiednią Hrzbę 
parskich kandydatów. Tek było w Rosji Żyd 
musiał opłacaż czesne ża tylu i tylu Acsjan, 
ażeby on jak» dziesiąty mógł uzyskać przyjy 
cie du szkoły, Czy wa: nie oblewa rumieniea 
wslydu, panowie antysemici z p. Stanisiawent 
G zbskim, i bez niego, że takie rzeczy Się dzie4 
ją w Odrodzonej Prise?  Doprowadz iiście 
Pzlskę do ruiny gospodarczej, czy chce'': ją 
dopruwadzić także do światowej hańby? 

Rryznajemy otwarcie -— pragniemy bardzo 
urzymać p. Skrzyński*go przy rządzie. Wiel= 
ki kapitał osobstego zaufania, jakiego on sig 
dorobił zagrancą, moż. Polskę uratować. 4 
r. całą duszą pragniemy iegó ratunku, ns 
który chyba dlużej czesać nie można, bo nam 
ichu zabraknie. Ale tak samo otwarcie przy- 
znamy — gdyby w tządzie p. Skrzyńskiego 
miała zapanować metoda p. Grabskiego, zasu 
gercwana mu przez różne „Głosy Narudu , to 
będziemy zmuszeni i ten rząd zwalczać. 

Zrobiliśmy t. zw. „ugodę“, ażeby uzyskaś 
choćby minimum tego, co nam Konstytucja 
gwarantuje. Pragnęlibyśmy stworzyć sobie taa 
kie warunki bytu, które nam nmożliwiąę peł 
ne oddanie sie współpracy nad rozbudową pań 
stwn, bez wszelkich zastrzeżeń, Jest łani 
stwe'm, jakobyśmy chcieli tu sobie stworzyć 
jakieś „Kanaan”. Nasz „Kanaan“ budujemy 
sobie tam, gdzie ono rzeczywiście jest, — w 
Prlestynie. Tu chcemy tylko żyć jako równe 
uprawnieni obywatele, którym się niczego nie 
odmawia, co we wszystkich demokratycznych 
parstwach świata slanowi gwarantowąne i m 
sdy nie zaprzeczone prawo obywatelskie. Kto 
nim tego odmawia, jest naszym wrogiem R 
wrogiem tego państwa, a my mamy natural. 
nc prawo i naturalny obowiązek przeciw nie 
mu się bronić. . | 

To jest nasza stara żydowska defenzy 
wa. Tylko defenzywa, 


Prezydent Jointa przybywa de Polski 


w związku z kampanią 15 milionów colarów 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 16 1. (F) W poniedziałek pezy- 
bywa do Warszawy prezydent Jointu p. Ler- 
nara Kahn, który zabawi w Polsce 8 do 10 dni. 
Zadaniem jego jest zbadać stosunki finansowe 

= 


Żydów polskich a po powrocie do AmeryB 
złoży on sprawozdanie prezydjum Jointu, — 
Przybycie jego ma na celu uzyskanie kwoty 
15 mil. dolarów dla żydów polskichą 
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l ofrarirzeń weber jgzyko behr. I żydowskiego 


Języki te ćopuszczene na WE i w komunikacji pocztowei. 
(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 16 1. (F) Jak się dowiaduję, 
uchwalone na czwartkowem posiedzeniu ko- 
misji dla spraw mniejszości narodowych spra 
wy zydowskie będa w drodze rozporządzenia 
w tych dniach opublikowane i * prowadzone 
w życie. Dekret w sprawie języka żydowskiego 
na zgromadzeniach już jest podpisanv. Język 
żydowski i hebrajski zostanie dopuszczony 
bez żadnych ograniczeń. Przytem zniesiona 
zostaną wszystkie przepisy austrjackiej usta- 
wy z r. 1867, obowiązujące w  Malłopalsce 
wschodniej, które nie będą miały więcej zasto 
sowania. O ile chodzi o sprawę komuinka:j: 
pocztawej, to w korespondencji telegraficznej 
zo:iają dopuszczone wszystkie języki eurcpej- 
skie a zatem i język żydowski. / języków po- 
zarvropejskich język hebrajski, łaciński i ja- 
poński. W komunikacji listowej na obszarze 
województw iarnopalskiego, stanislawowskie- 


Newe IGZÓTZĄCIEŃ 


go i Iwowskiego i w tych obszarach, gdzie 
mieszka ludność ukraińska, zostaje dopuszczo 
„cyrylica”, w obszarach zaś  zamieszkalych 
przez ludność białoruska język białoruski. 

Sprawa obywalelstwa została uregulowana 
w analogiczny sposób, jak sprawa obywatel- 
stwa dla mieszkańców wsi, a zatem odnosi się 
to także dla mieszkańców miast. Co się zaś ty- 
czy gminy wyznaniowej żydowskiej w War- 
szawie, to w najbliższym czasie spraa zostanie 
w ten sposób załatwiona, że język hebrajski 
i żydowski zostanie dopuszczony do obrad — 
Odnośnie do sprawy gminy wyznaniowej ży- 
dowskiej w Wilnie, to, pozostanie ona nada! 
w tym sainym gmachu i rząd mimo wygrane- 
go procesu, mocą klórego przypada mu na wia 
SnoŚĆ gmach gminy żydowskiej, zwróci gmach 
ten z popoi gminie żydowskiej. 


niew zprawiejkoa i przekazów atkowyth 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


| Warszawa, 16 1. (F) Do laski marsza:kow 
skicj wpłynął projekt ustawy, zgodnie z 
uchwałą zapadłą na ostatniem posiedzeniu ra. 
üy min, zezwałającej na niektóre zmiany w 
ustawach o wykonaniu nadzoru państwowego 
nad czynnościami bankowemi. Według tego 
projektu przedsiębiorstwa bankowe, które in- 
kasują pieniadze celem przekazania lub wpła- 
cenia tych pieniędzy zlecającym lub osobom 
trzecim (incasa i przekazy), winny kwoty te 
przekazywać w gotówce tego samego rodzaju 
È w tej samej ilości, albo złożyć w Banku Pol. 


skm lub w instytucjach państwowych wzgl. 
komunalnych, wskazanych przez min. skarbu 
drogą rozporządzenia. Kwoty te powinny być 
ujawnione w księgach handlowych odrębnie 
od innych rachunków a przenoszenie ich na 
'mie rachunki dozwolone jest tylko na mocy 
pisemnego zewolenia, Stan rachunków inkaso 
wych i przekazowych powinien być przy bi- 
lansie odrębnie wykazywany. Przekroczenie 
tych rozporządzeń, według projektu ustawy, 
karane będzie więzieniem 6-miesięcznem lub 
grzywną w wysokości 5 tysięcy złotych. 


Mieprawdziwe pogłoski o zmianie na stanowisku wojewody | 


krakowskiego 


« 


Warszawa, 16. 1 (F.) Wobec wiadomości, jaka 
pojawiła się w jednym z dzienników warszawskich 
m nającej nastąpić zmianie na Stanowisku woje- 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


wody krakowskiego i lwowskiego, dowiadujemy się 


z kół miarodajnych, że wiadomość ta nie polega 


na prawdzie. 


Teofil Olszański w ge elionny sposób atakuje Polskę 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 16 1. (F) Dzisiejsza „Dwugro- 
szówka" zamieszcza artykuł swego korespon- 
denta z Berlina, p. t. „Olszański w Berlinie", 
Pismo endeckie reprodukuje niektóre wyjątki 
pism berlińskich, podających pamiętniki OL 
szańskiego, w których to pamiętnikach Olszań 
ski w agresywny sposób napada na Polskę 
i Polaków, zarzucając im gnębienie ludności 
ukraińskiej we wschodniej Małopolsce. Kore- 


spondent zwarca uwagę na zaniedbanie biura 
prasowego przy poselstwie polskiem w Berli- 
nie, które nie podjęło żadnych kroków celem 
odparcia tych napaści. Zaznacza też, że mia. 
rodajne czynniki powinny podjąć energiczne 
kroki celem wytłumaczenia prasie zagranicz- 
nej, że takie rewełacje są zupełnie nie na miej- 
scu ani na czasie, 


Wyrok sade apelacyjnego w sprawie bombiarzy warszawskith 


Oskarżony Maśliński uniewinniony. 
(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 16 1. (F) Dzisiaj przed sądem 
apelscyjnym w Warszawie zapadł wyrok w 
sprawie Maślińskiego, Rottera i Krasińskiego, 
którzy zostali zasądzeni w pierwszej instancji 
na karę więzienia po 15 lat, za wspóludział w 
oergsnizowaniu zamachu Bagińskiego i Wie- 


czo kiewicza na uniwersytet warszawski. Sąd 
apełacyjny po przeprowadzeniu rozprawy wy 
dał wyrok, uwalniający osk. Maślińskiego od 
iwny i kary, zaś co do innych zatwierdził wy 
rok sądu I. in e «pł 


Stosunki polsko-towieckie 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 16. 1 (F.) Wyjeżdżają w najbliższym 
€zasie do Rosji sowieckiej przedstawiciele Polrosu 
A Poltorgu. Przedtem jeszcze ma być zaaprobowany 
"przez rząd statut towarzystw. 

Warszawa, 16. 1 (F.) Sowiecki komisarjat dla 
spraw zagr. prowadzi rokowania z Polską celem za- 


y 


prowadzenia bezpośredniej komunikacji kolejowej 
między Polską a sowietami, Wystąpił z propozycją, 
aby najdalej w ciągu dwóch miesięcy, komunikacja 
była podjęta. 

Warszawa, 16. 1 (F.) Delegacja parlamentarzy- 
stów polskich ęrzybyła do Leningradu. gdzie powi- 


Nr. f4 1 


tał ją przedstawiciel Wcika, Piotrowski, który o 
świadczył, że rzad sowiecki dąży do uzgodnienią 
sąsiedzkich stosunków między Polską a Rosją. Pro- 
sił posłów sejmowych o zakomunikowanie społeczeńj 
stwu polskiemu o ideach pokoju i współpracy, jaa 
kiemi kieruje Się rząd sowiecki. Iimieniem delegas 
cji polskiej przemawiał pos. Bryl, który oświadczył 
że będąc na miejscu poznaje dopiero sytuację w Ro» 
sji Sowieckiej i Zaznuczył, że rząd polski owianyj 
jest najlepszą chęcią nawiązania ścisłych  Słosugw 
rów z Rosją sowiecką. Przeszkód politycznych Żąa 
dnych niema w kierunku zbliżenia obu państw, 


Drobne wiadomość gospodarce - 
Rewizja traktata handi. polsko-anstrjarkiego 


WarSzawa, 16. 1 (F.) W tych dniach spoza ma 
jest przybycie delegata austrjackiego Celem kostya 
nuowania rokowań mających na celu rewizytę tratw 
tatu handlowego między Polską a Austrją, zazpos 
czętą jeszcze w roku ubiegłym. 


Stosunki handlowe z Belgją : 


Warszawa, 16. 1 (F.) Min. dla handlu i przem, 
przyjął posła belgijskiego w Sprawie nawiązania 
Stosunków handłowych z Belgją. 


O nawiązanie stosunków handi. 2 Norwegią 


Warszawa, 16, 1 (F.) Prowadzone pertraktacje © 
nawiązanie stosunków handlowych z Norwegją są 
na ukończeniu. Wynik spodziewany jest w a. 

dniach. 


Francuska grepa w polskim przem. nationa 


WarSzawa, 16. 1 (F.) Min. dla handlu i przem, 
przyjął delegację grupy Irancuskiej, która nabyła 
akcje towarzystwa naliowego „Premjer“ we Lwo- 
wie. Delegacja oświadczyła ministrowi, że grupa 
francuska prowadzić będzie politykę zgodną z inie- 
resami państwa polskiego. w 


Zniżka cen nafty 
WarSzawa, 16. 1 (F.) Przy min, dla handlu Ż 
przem. odbyła się dziś konferencja z przedstawicie- 
lami kartelu naftowego, który postanowił obniżyć 
ceny nafty z 52 złotych na 48 za 100 kg. Cena ta 
obowiązywać będzie w Całej Polsce. 


Cena cakra Bie bedzie podwyiszona 


Warszawa, 16, 1 (F.) Przy min. skarbu odbyły 
się dzisiaj przy udziale posłów narady z przedsta- 
wicielami syndykatu cukrowniclwa, podczas któ- 
rych ustalono, Że cena Cukru nie zostanie podwyż. 
sZona. 


Cement potaniał 
Warszawa, 16. 1 (F.) Przy min. skarbu odbyła 
Się dzisiaj narada zainicjowana przez min. skarbu 
Zdziechowskiego w porozumieniu z Bankiem Pol- 
skim, z przedstawicielami przemyslu cementowego, 
papierniczego i wytwórni celuloidowych, Projekto- 
wano obniżenie cen papieru i celuloidu, załatwienie 
oczekiwane jest w przyszłym tygodniu. Odnośnie 
zaś do przemysłu cementowego, przedstawciele zgo- 
dzili sie na obniżenie cen cementu z 8,50 na 7 zł 
za 100 kg dla instylucyj państwowych i samorzą- 
dowych i na 7.50 dla osób prywatnych. 
W najbliższych dniach odbędą się rokowania z ia 
nemi grupami przemysłowców. 


Nowy dyrektor departamentu handlowego 


WarSzawa, 16. 1 (F.) Nowo mianowany dyrektor 
departamentu handlowego przy min. dla handiu i 
przem. p. Gliwic odbył dziś konferencję o charakte- 
rze informacyjnym z przedstawicielami istniejących] 
w Warszawie zrzeszeń handlowych m. i. z żydowe 
skiemi. P. Gliwic zamierza następnie udać się na 
objazd kraju celem nawiązania bezpośredniego konm- 
taktu z prowincjonalnemi zwzeszeniami, Przy t e 
sposobności odwiedzi też Kraków. 


Konierencja mia. bandio | przemysłu 


Warszawa, 16. 1 (F.) Pan min. handłu i przem, 
przyjął dziś prezesa rady portowej m. Gdańs:: p. 
Lohego. oraz dyrektora spółki akcyjnej Zieleniec wa 
ski p, Lewalskiego w sprawie przyjmowania zamów 
wień. Również przyjął pan minister dyrektora kos 
palni nafty Renard p. Żukowskiego, oraz reprezen- 
tanta spółki akcyjnej Ferrum, w sprawie wywozu 
rur do Włoch, 

Min. zdziechowski 

Warszawa, 16. 1 (F.) Min. skarbu Zdziechowskł 
z powodu nawału zajęć nie będzie przyjmował inte- 
resentów We wtorki i piątki. 


Nr. je 
mm. - 


PRZEGLAD POLITYCZNY. 


Frani beiowy "atkieqo faszyzm 


Faszyzm włoski znajduje się obecnie w sta- 
nie wojny ze wszystkiini! Jesi to wojna wewnę | 
trzna i zewnętrzna, ale obie są ze subą scisle | 
zespolone i jedna od drugej zależna. Faszyzm | 
powołuje się, jako na swój główny tyiuł do 
sławy, na uregułowanie finansów włoskich. 
Sprawa ta jednak nie jest jeszcze zupełnie u- 
regulowaną, zależy bowiem od ostatecznego re 
zultatu rokowań komisji wysłanej do Londy- 
nu pod przewodnictwem hr. Wolpiego, by u- 
normować sprawę spłacenia długów włoskich 
w Anglji. Długi te wynoszą około 590 miljo- 
nów funtów, a od uregulowania tej sprawy za 
leży ostateczna stabilizacja waluty włoskiej. 
Coprawda, polityczna sytuacja jest teraz bar- 
dzo pomyślną dla Mussoliniego, który napew | 
no potrafi skorzystać z konjunktury. Kłopoty | 
Anglji na Wschodzie wpłyną na usfępliwość ! 
Anglji, na co z wszelką pewnością liczy Mus- | 
solini, 
| Narazie faszyzm wloski wypowiedział woj 
nę z jednej strony stronnictwu „Popolari“, a 
z Grugiej strony wsrystkim emigrantom sku 
piajacym swoje siły poza granicami ojczyzny. 
Popolari chcą obecnie wstąpić do AR ni 

| 
| 


tu, co niebardzo się podoba faszystom. Fari- 
nacci postawił im też sześć bardzo twardych 
warunków, które ogłosił w swoim o"”ganie „Re 
gime Fascista“, a mianowicie: 1) muszą wobec 
kraj i zagranicy oświadczyć, że Mussolini 
jest wcieleniem narodowego mytu (1), 2) że 
żadnych moralnych zarzutów przeciw faszyz- 
mowi więcej nie będą podnosić, 3) że niesłu. 
sznie oskarżali przywódców faszyzmu, 4) że 
uważają założyciela partji „Popolarów" Don | 
Sturza za największego zbrodniarza, 5) że da 
li sę po czerwcowych wypadkach roku 1924 ! 
(ij. po mordzie Matteoltiego) zwerbować do! 
nędznej farsy na szkodę Italji, 6) że uważają ! 
faszyzm za wyraz zgodnej opinji ludu, a 
temsamem przyznają, że ich partja nie ma ża- 
dnego znaczenia, 

To ulimrtum Fariracciego tak nastraszyło | 
popolarów, żę odstąpili narazie od myśli po 
wrotu do parlamentu. A faszyzm nie zadowo- 
li} się tym sukcesem wobec popołarów, lecz 
rozpoczął, jak . donosi rzymska „Tribuna“ 
kampanję przeciwko swym wrogom, tj. emi- 
grantom, grupującym się w Paryżu koło gene 
rała Ricciotti Garibaldiego, który do spółki z 
drem Donmatim, naczelnym redaktorem daw 
nego organu partji popolarów (Popolo) i Ka- 
Tolem Aprato, mężem zaufania Nittiego, zakła 
da wielki organ antyfaszystowski. „Tribuna“ 
podnosi, że emigrantom przyszedł z pornocą 
Herriot, dzięki któremu francuski „Banque de 


ż temutw berli xich. 
Berlin, w połowie stycznia. 

Berlin jest miastem, które posiada najwięcej tea- 
trów w Europie, Czterdzieści pięć scen, grających 
codziennie nie byłoby może zawiele dla przeszło 
czteramiljonowego miasta o bardzo silnym ruchu 
obcych, gdyby teatry te umiały repertuar Swój wza- 
jemnie uzupełniać i w poszukiwaniu za Senzacją nie 
okazywałyhy fałszywych ambicyj. 

W oslatnich jednak czasach, ostra walka konku- 
rencyjna zmusza dyrektorów do przyciągania publi- 
€zności „za wszelką cenę“ i wykorzystywania po- 
myślnej konjunktury literackiej. Dlatego też reper- 
tuar scen berlińskich jest na ogół dosyć jednostron- 
hy, W bieżącym sezonie panuje tu niepodzielnie 
Shaw Pirandello i O'Neill, a dyrektorowie mają dzi 
wną ambicję wyszukiwania choćby najsłabszej sztu- 
ki w modzie będącego autora, byle tylko móc nazwi 
Sko jego' ogłosić nu aliszu, Czy metoda ia zaspi- 
kaja kasowe ambicje kierówników teatru niewiem —- 
w każdym razie jest ona zbyt jednostronna i niope- 
fdagogiczna. W bieżącym sezonie przesunęła Się 
przez sceny berlińskię bez mała cala twórczość sco- 
niczna Pirandella. Oprócz gościnnego stag no tru- 
Py włoskiej w teatrze rządowym, którą kierował sam 
Pirandello, grało równocześnie Sześć mniejszych 
teatrów, rozmaite sztuki genjalnego pisarza wło- 
ekicgo. Największe powodzenie odniosło „Sześć po- 
Słaci w poszukiwaniu aulora", wystaw pnych przez * 
Reinhardta i Henryk IV. grany z Mo'saim w roli 

ułowej. Skoro nie schodzi od roku z afisza ża 

O szanującego się teatru berlińskiego. Dużem 


„NOWY DZIENNIK" ponłedzialek TS stycznia 
ZK ŻA = - 


Dijon“ udzielił organizatorom tej gazety pół 
miljona lirów! Faszyści wysłali też do Ame- 
ryki swoich emisarjuszy, by źżorganizować 
we wszystkich ośrodkach emigracji amerykańh 
skiej grupy faszystowskie. Ta agitacja w A- 
meryce znalazła swój oddźwięk w parlamen- 
cie amerykańskim, gdzie poseł demokratycz- 
ny Rainey ostro zaatakował Mussoliniego, za- 
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rzucając mu faszystowskie machinacje w Sta. 
nach Zjednoczonych. Rainey wystąpił z rewe- 
lacjami mocno obciążająceini Mussoliniego, a 
mianowicie zarzucił mu, że przez swych emi- 
sarjuszy powstrzymuje włoskich emigrantów 
od przyjęcia obywatelstwa amerykańskiego, a 
więc wytwarza niejako „państwo w państwie*, 


Między tronem, polityk | miłością 


(Korespondencja własna). 


Bukareszt, w stycznin 1926 r. 


Bukareszt niebylejakiej sensacji dostarczył 
światu. Jeden z lak już nielicznych domów 


króswskich w Furepie, które w debie obecnej ; 


wiodą żywot cichy i unikając; rozgłosu, stał 
się terenem sporu mędzy królem — ojcem i 
synem — następcą tronu. Konilikt zakończył 
się rezygnacją ks. Karola z praw do tronu, z 
godności członka rodziny królewskiej i dobro 
wolnem dziesięcioletniem wygnaniem; po u- 
pływie tego okresu nawet pozwolenie na po- 
wrót do Rumunji p, Skarlata Monastireanu, 
przemysłowca (takie nazwisko i taki zawód 
wybrał sobie b. następca tronu) zależeć będzie 
od specjalnego królewskiego upoważnienia. 
Ziszczęnie się marzenia o szczęściu — związek 
z żoną oficera rumuńskiego, p. Lupescu — oto 
co Karol nabywa za tak wysoką cenę. 


Nie pierwszy to raz Karol dał temat prasie 
gwałiownem swem postępowaniem. W roku 
1918, gdy Rumunja zajęta była przez nieprzy 
jacielskie wojska, ówczesny następca tronu u- 
cieka nagle z piękną panną Lambrino do Odes 
sy i tam bierze z nią ślub. Już wówczas gotów 
był zrezygnować ze swych praw do tronu. Lecz 
z upływem czasu uczucie osłabło mimo że na 
rodził się syn. Królowa Marja, osoba o silnej 
bardzo woli, zwyciężyła. Małżeństwo zostało 


uznane za niebylei Karol opuścił swą żonę, by | 


wnet polem zawrzeć imałżeństwo „dynastyżz- 
ne“ z księżniczką grecką Heleną, córką króla 
Konstantyna, siostrzenicą Wilhelma H. Z mał 
żeństwa tego narodził mu się syn Michał, obe 
cny — po rezygnacji ojca — 4-letni nasiępea 
tronu. 


I na terenie polityki Karol był gwaltowny, 
zmienny, nie stawiał sobie konkretnych celów, 
nie znosił oporu. Uważał. że zbyt małe ma po 
le działania. Głęboko zwłaszcza dotknął go 
fakt, że nie powierzono mu regencji na czas 
dłuższego wyjazdu pary królewskiej. W związ 
ku z tem znienawidził potężnego premjera 
Bratianu i zbliżył się do opozycji, zwłaszcza 


O'Neill, niedawno w Niemczech odkryty autor ame- 
rykański, grany jest obecnie na pięciu scenach ró- 
wnoczeŚnie, a 

Najwięcej inicjatywy w doborze Sztuk okazuje 
Reinhardt, który po powrocie z Ameryki i zakoń- 
czeniu tournce wiedeńskiego osiadł znowu na Stałe 
w Berlinie. Przyznać trzeba, że on pierwszy wysta: 
wil w Niemczech Pirandella i święcił trjumły „Świę- 
tą Johanną" Shawa, — obecnie jednak Stara się on 
wyzwolić z monotonji repertuaru i zdobywa dla 
scen swych Coraz to nowych przeważnie w Niem- 
czech nie grywanych autorów europejskich. Jego 
inscenizacja „Lojalności*  Galsworthego odniosła 
pełny sukces artyslyczny, mniej jednak powodze. 
nia miał Reinhardt z „Kredowem kotem“ Klahunda. 

Leopold Jessner, intendant teatrów rządowych, je 
den z najwybitniejszych współczesnych reżyserów, 
uwzględnia w pierwszym rzędzie repertuar niemiec 


ki i to zarówno klasyczny, w nowej inscenizacji 
jak i współczesny, Jegó wystawa „Wallensteina“, 
przeszłu do historji teatru niemieckiego. Zasługą 
Je onera jest wskrzeszenie dawno zmarłego pisa- 
*lemieckiego Grabbegu, którego „Napoleons, 
Juan“. i Faus“ i „Żart Satyra  ironja i ich 


pc usze Znaczenie, Gieszyły się długotrwałem i za 
slużonem powodzeniem. Z nowszych autorów nie- 
mieckich wystawiły teatry rządowe za malo na ogół 
granego Wedekindn dalej Kaisera, FHn=cncleVera, 
Bfchnera i Barlacha. 

Repertuar francuski jest ciągle jeszcze wzośledzo- 
ny. Niedawno wystawił ,Lessingtheater* .„Orlątko* 
Rostandn, które przeszło bez echa. Jedynie komedje 
francuskie Verneuilla, Fleursa i Ceilnvettn cieszą się 


powodzeniem Cieszy się obecnie jego „Methusalem“ 


do jednego z jej przywódców, posła prof. Jorgh 
z którym dotąd pozostaje w bliskim kontakcie 
Poglądy polityczne b. księcia były dość za 
| gmatwane i niejasne. Był demokratą i cenił 
tradycję, miał sympalje dla faszyzmu i chciał 
się oprzeć na chłopach, Mówił o walce z korup 
cją i o twardej ręce, trzymającej cugle władzy, 
Aż wybuchł nowy romans, tym razem z jasne 
| włosą p. Lupescu. Zakochani widywali się czę 
sto potajemnie. Wreszcie Karol ze swą kocham 
ką wyjechał, najpierw do Paryża i Wenecji, 
| wreszcie do Medjolanu,Równało się to opusz* 
| czeniu kraju i rodziny. — Rodzice w ślad zu 
| synem wysłali marszałka dworu. Rozpoczęły, 
się pertraktacje, Karol zagroził rezygnacją. Zø 
stała przyjęta przez rodzinę królewską i po 
| twierdzona przez” parlament. Wpływ Bratianu 
| zaważył tu z pewnością. 
| 
| 


Karol pragnie jak najprędzej poślubić p. Lu 
pescu. Czy będzie mógł powrócić do życia pa 
litycznego, nie wiadomo. Jest rzeczą znainicne 
ną, że prof. Jorga obecnie bawi w Paryżu, 


—, MR ZA RR AZIĄ 


Wilhelm Il. gwiazdą filmową. 


Prasa niemiecka oburzona jest na więźnia z Doom 
za jego wdział w filmie pt. „Jeden dzień w Doom". 
„Frankfurter Zeitung” pisze: Wilhelm nie prze: 
| puści ani jednej okazji ośmieszania Niemiec i Niam- 
ców. Nawet na wygnaniu nie potrafi siedzieć cicha, 
Zdaje się, że kajzer jest wybornym aktorem kinema- 
togralicznym: nic dziwnego, Całe swe Życie był ko- 
medjantem. Można mu powinszować: nareszcie znę- 
laz) właściwy dla siebie zawód. Miejmy nadzieję, Że 
nowe zajęcie przysporzy mu sporo pieniędzy w wą- 
lucie francuskiej, Może w ten sposób przekona nę- 
| szych rodaków, iż nie warto mu dawuć miljonów, 
których się domaga bezwstydnie od kraju i narodu, 
| zniszpzonych z jego winy“; 
Słusznie. W każdym razie lepiej pozować na SCd- 
| nie filmowej, niż na manewrach cesarskich, 


powodzeniem u pewnego odłamu publiczności, Je- 
den z teatrów tutejszych pokusił się o Wystawienie 
. Kochanków“ Grubińskiego — rzecz skończyła się‘ 
fjaskiem i po trzech przedstawieniach zaszła z afi- 
sza, „Bóg zemsty“ Ascha z Aleksandrem Grana- 
chem w głównej roli święcił trjumfy w prasie £ 

| wśród szerokich kół publiczności. Semzacją ostą- 

| tnich dni jest „Deszcz“ Maughama i Raudolpłm, 
szluka bardzo oryginalna o tendenoji wybitnie anty. 
religijnej, 

Na uwagę zasługują matinee urządaane proes 
„Junge Bühne“ i „Grupę listopadową”, które wy», 
stawiają dzieła najmiodszych poetów niemieckich, 
jak Bronnera, Essiga Zuckmeyera, 

w roku bieżącym nagrodą literacką Kleista, 

Wszystkie trzy opery tutejszy prowadzą Żywot 
bardzo ciężki. Najwięcej inicjatywy . Wykazuje ape- 
ra rządowa, która uwzględnia w repertuarze dzieła. 
młodych muzyków europejskich. Operetki, import 
wiedeńsko- hudnpeszteński nie mogą  zaaklimaty. 
zować Się na gruncie berlińskim. Natomiast rewia 
zdobywa Coraz szersze powodzenie i Zaczyna zagra: 
żać nawet poważnemu teatrowi. Smutny to znak CZą- 
su, że w monumentalnym gmachu „Grosses Schaw 
spielhaus", który Reinhardt zbudował w r. 1905, 
dla swych eksperymentów i wystawiał tam i 
Antygonę i Juljusza Cezara, dziś panoszy się a. 
tka » wja berlińska, Obecnie mamy tu nawet — « 
czem .N. Dziennik“ już donosił — dwie rewje ma- 
rzyńsnie z Ameryki, które propagują Jazzhand, gre. 
teskowe Śpiewy i tańce i znajdują upodobanie wśród 


sfer żądnych senzacji i bezmyślnych, emocyj. , 
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Fried Il. Gander ii mler ieiy akademickiej W Warsanie! 


Dziś odbędą się w Krakowie wybory na Il., 

Zjazd żyd. miodzieży akad. w Warszawie. 
; Zjazd warszawski ma nietylko zamanifesto- 
wać wobec społeczeństwa polityczną  dojrza- 
łość młodzieży, ale musi w pierwszym rzędzie 
rozważyć cały szereg spraw samopomocy go- 
spodarczej i kulturalnej akademika. Ma zaini- 
cjować stworzenie banku akademickiego, | 
pchnąć naprzód rozbudowę spółdzielczych | 
'warszłatów pracy, kooperatyw spożywczych i | 
„kuchni akademickich, a nadewszystko przy- 
spieszyć wykończenie żydowskich domów aka 
fiemickich. 

Pozatem zadokumentuje Zjazd niezawodnie 
fuchową solidarność z młodzieżą żydowską 
innych krajów, zaiceśniając węzły z centrala 
światowego Związku (Weltverband) i ustala- 
jąc ściślejsze formy współpracy. Albowiem | 
taka współpraca przynieść może — na przekór | 
proroctwom pewnego odłamu młodzieży, prócz 
ogromnych walorów moralnych także — jak 
wykazały ostatnie tygodnie — duże materjal- | 
ne korzyści. 

Jednem z bardzo ważnych zadań Zjazdu 
będzie też bezsprzecznie ustalenie wytycznych 
dla wzmożenia pracy na rzecz Uniwersytetu 
Hebrajskiego w Jerozolimie. Nowa Alma Ma- 
ter Hebraica stała się bowiem dla młodzieży 
prawdziwą latarnią morską, ku której z lę-| 
sknotą spogląda żydowski rozbitek na FE 
piętrzących się przeszkód. 

Oto pobieżny sploi ważnych zagadnień, któ | 
re załatwić ma nasz Zjazd. 

To też zainteresowanie wyborami wśród 
młodzieży jest bardzo znaczne. Do walki wy- 
borczej stanęły 4 ugrupowania. Lista Nr. 1, 
grupująca odłam socjalistyczno-bundystyczny. 
Liste Nr. 3 tak zwanych bezpartyjnych (bez 
żadnych szans), Dalej lista Nr. 4, reprezentu- | 
jaca prawy Poale-Sjon, który po klęsce wy- 
borczej poniesionej we wszystkich innych śro- | 
dowiskach próbuje szczęścia w Krakowie, a; 
wkońcu lista sjońską Nr. 2, reprezentująca | 
sjouistów-samopomocowców, kierujących od 
szeregu lat stow. „Ognisko“, z której kandy- 
dują: 1) Menasche Ludwik, 2) Mgr. Lewko. | 
wicz Jakób, prezes Ogniska, 2) Steinberg Mau- i 
rycy, 4) Mgr. Krieger Alfred, 5) Kopelowicz 
Aron, 6) Dr. Kerner Zygmunt, 7) Mgr. Stein | 
Kalman, 8) Heilpern Leonard, 9) Dr. Stamm- | 
łer Salomon, 10) Mgr. Wischnitzer Zygmunt, 
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11) Steinberg Leon, 12) Reiss Benjamin, 
Frant Jakób, 14) Lówenstein Chaim, agr. 

Wobec powyższego stanu rzeczy wynik wy- 
borów nie nasuwa żadnych wątpliwości. W 
kołach młodzieży U. J. panuje zgodne przeko- 


13) 


j 
| 
nanie, że lista Sjońska Nr. 2 otrzyma przytła- 


czającą większość głosów. O nastrojach mło- 


dzieży świadczą bodaj wyniki wyborów we | 


Lwowie, gdzie lista sjońska uzyskała blisko 


75 procent (17 mandatów na ogólną ilość 24). | 


Biura wyborcze listy sjońskiej Nr, 2 znajdu- 
ja się 1) w lokalu „Przedświtu” (Stradom 15) 
tel. 4541 i 2) przy ul. Zielonej 17, tel, 4657. 

(J. S.) 


s... 


Komisja Wyborcza środowiska krakowskie- 
go Zjazdu Żyd. Akad, Inst. Samopomocowych 
komunikuje: 

1) W terminie ordynacją wyborczą przewi- , 
dzianym wpłynęły cztery następujące listy 
kandydatów. Lista 1 pod nazwą „Lista Socjal. 
Młodz. żyd.“ Lista Nr. 2 pod nazwą „Lista 
Sjońska*. Lista Nr. 3 „Lista Samopomocow- 
ców“. Lista Nr. 4 pod nazwą „Lista żyd. So- 
cjal.* (Poale Sjon). 

2) Wybory odbywają się w niedzielę dnia 
17 bmś od godziny 10 rano do 9 wieczorem 
bez przerwy w lokalu „Ogniska“ Źielona 7. 

3) Wyborcy winni na żądanie wykazać się 
legitymacją akademicka lub legitymacją „Ogni 
ska“. 

4) W czasie głosowania wszelka agitacja w 
lokalu wyborczym jest zakazana, 

5) Oddanie glosu każdego wyborcy dochodzi 
do skutku przez: a) włożenie do koperty, ozna ; 
czonej stemplem Kom. Wyb. kartki białej, któ 
ra może zawierać tylko numer listy na którą 
wyborca głosuje, odbity mechanicznie lub pi- 
sany, b) przeź wręczenie koperty przewodni- 
czącemu, który wrzuca ją da urny wyborczej 
(art. 40 ord. wyb.) 

6) nie ważne są kartki: a) włożone do koper 
ty urzędowo nie ostemplowanej, b) kopert 
puste, c) kartki koloru niebiałego, d) kartki 
na których prócz numeru listy i kropki przy 
numerze widnieją jakiekolwiek znaki, e) wię- 
ksza ilość kartek w jednej kopercie o ile nie 
opiewają na jeden i ten sam numer (art. 46 
ord. wyb.). i 


Nieprawdopodobne, a jednak prawdziwe... 


Krakowski katecheta twierdzi, że Zydzi używsją krwi chrześcijańskiej. 


Dowiadujemy się q następującym, wprost 
nieprawdopdobnym wypadku, który zdarzył 
się nie w Pipidówce przed 50 laty, lecz w Kra 
kowie, przed miesiącem, w 3-letniej szkole lu 
dowej, przy ulicy Straszewskiego, gdzie nau- 
ki religji katolickiej udziela ks, katecheta Cze 
chowicz. f ę 

Rzecz miała się na godzinie religji katolic. 
kiej. Ks. Czechowicz pozwolił tuczniom żydom 
pozostać w klasie ze względu na silny mróz. 

W trakcie wykładu zawadził ks. Cz. o Tal- 
mud i oświadczył, że dobrze się w tej materji 
wyznaje. Na „dowód“ przytoczył, jż wie auten 
tycznie z Talmudu, o tem, że Żydzi używają į 
krwi chrześcijańskiej! d 
; Kiedy na to jeden z uczniów Żydów zareagi 
wał, że to nieprawda, bo onby przecież o tem 

ial, wówczas ks. Czechowicz „wyjaśnił“, 
że Żydzi dowiadują się o tym sekrecie dopiero 
w 30-tym roku życia, a jako odkup (I) za tę 
tajemnicę płacą kwotę 1 (jeden) Zł. miesięcz- 
mie do kasy kahalnej... 

(Wiem o tem — ciągnął dalej światły peda- 

— także i stąd, że niedawno wychrzcił 
Się na Litwie rabin, którzy potwierdził to pod 
przysięgą, dodając, że sam zabił własnoręcz- 
nie 120 dzieci chrześcijańskich. 

Na protesty uczniów Żydów oświadczył ks. | 
4 eta Czechowicz, że odpowiada za swe 


słowa i jest gotów za nie ponosić pelną odpo 
wiedzialność. 

Tyle nasza informacja. 

Sprawa - jest tak groteskowo śmieszna, że 
możemy oszczędzić sobie wszelkich komenta- 


Kuratorjum szkolne powinno jednak spra- 
wę tę zbadać, a w szczególności poddać ks. 
katechetę Czechowicza ponownemu egzamino 
wi z Talmudu.. 

Postępowanie tego katechety jest jaskrawem 
podburzaniem do nienawiści jednej części spo 
łeczeństwa przeciw drugiej. Przestępstwo jest 
tem bardziej karygodne, ileże miało miejsce 
przed forum niekrytycznych chłopców przy- 
sięgających in verba magistri. 


Jak się w szkole wythowaje w dachu 
antysemickiej nienawiści? 


Z okazji przypadającej na dzień 20 bm. set 
nej rocznicy śmierci St. Staszica wydała Pol- 
ska Macierz Szkolna broszurę pt. „Stanisław 
Staszic a gospodarcze potrzeby dzisiejszej Pol 
ski“, którą „prelegenci“ otrzymują bezpłatnie 
dla użytku w swych uroczystych ie- 
niach. 

Kuratorjum szkolne przesłało wszystkim dy 
Ry.» szkolnym tę broszurę, a dyrekcje 
s wręczają ję prelegentom, ażeby ci z tr= 


„e z 
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ścią jej zapoznali uczniów. 

Zobaczymy, w jaki sposób, ma nauczyciel 
ludowy pouczać dzieci o stanowisku Staszica 
wobec Żydów i kwestji żydowskiej, 

Na stronie 4-tej broszury, pod punktem 5, 
czytamy: 

5. „Wprawdzie Staszic rozmyślał „o środa 
kach usposobienia Żydów tak, aby się stali u. 
żytecznymi wszelkiemu społeczeństwu j krajo 
wi, w którym mieszkają”, ale czynił to nie z. 
upodobania do tego żywiołu, lecz z chęci jego 
unieszkodliwienia dla kraju.  Rozumiał bo” 
wiem, że ten żywioł obcy, zagarnąwszy w swd 
je ręce handel, staje. się straszliwa przeszkodą 
do zcalenia różnych warsiw narodu polskiego 
to wytworzenia w nim jedności i siły odpon 
nej. Sprawa ta nie straciła swojej aktualności 
jeszcze i dzisiaj. I obecnie łamią sobie ludzie 
glowy nad tem, jak zrobić żydów dla kraju 
użytecznymi, a przynajmniej mniej szkodliwy 
mi, i lekarstwa znaleść nie mogą. 

Godne uwagi porównanie, które Staszic row 
bi. mówiąc o Anglikach. Powiada, że narodom 
Europy jegt równie trudno porozumieć się wza 
jemnie z powodu przewrotnej polityki angielu 
skiej, jak różnym warstwom narodu trudna 
pogodzić się z powodu zabiegów żydowskich, 
„Anglja — powiada — jest tem dla Europy, 
czem Żydzi dla Polski“. 

Nie chcemy naturalnie w tym związku po- 
łemizować ze Staszicem. 

Uważemy tylko że oficjalne karmienie 
dzieci szkonych jadem antysemityzmu jest 
zbrodnią wobec społeczeństwa i państwal! 
kazan | 


RZECZY CIEKAWE. 
Liga Narodów przy pracy. 


Sekretarjat generalny Ligi Narodów zarejestrował 
w ciągu r. 1925 248 traktatów, umów i aktów mię. 
dzynarodowych. Liczba ogólna aktów Wagi i treści 
międzynarodowej zarejestrowanych dotychczas przea 
Ligę Narodów wynosi 1043. 


Książę -- filantrop. 

W Rzymie zmarł niedawno książę Bonnicelli, zna. 
ny w Całej stolicy dziwak i oryginał. i 

Książę urządzał codzień na Corso spacery w po 
wozie, Zaprzężonym szóstką koni. Za powozem cią. 
gnęli chmarumi andrusy i gawrosze  obrzucając 
księcia wyzwiskami i dowcipami niezawsze wytwor- 
nymi. Książę, który władał gwarą przedimiejską ni- 
czem lazzarone, odcinał się z kozła głośno i równie" 
wytwornie. Słynne były w Rzymie cągłe awantury, 
i zatargi księcia z dorożkarzami. kiórych był istnym 
postrachem. Pewnego razu ks. Bomnicelli miał spra 
wę sądową o wymierzenie policzka „koledze po fa- 
chu“. 

Sędzia skazał księcia na zapłacenie poszkodowane- 
mu 50 lirów, Nic nie mówiąc, książę wyciąga no. 
wy banknot 100-limowy z kieszeni i kładzie go na 
biurku przed sędzia. 

— Nie mam reszty! — mówi sędzia. 

— Fa niente (nieszkodzil) — odpiera flegmatycz- 
nie książę, podchodzi do obecnego w sali poszkodo- 
wanego i z zimną krwią wymierza mu drugi poli- 
czek. 

— Rachunek się Zgadza! — rzecze majestatycznie 
książę i wychodzi spokojnie z sali sądowej. 


Największy kontrabandzista Swiata, 


W tych dniach, po dwuletnim pobycie w więzie- 
niu w Aylonta w Ameryce, odzyskał wolność p. 
George Remus, który na kontrabandzie whishy do- 
robił się wielkiego majątku. W przeciagu frzech lat 
sprzedał 12 miljonów litrów whishy i odłożył tobie 
przeszło 5 miljonów dolarów. Opłacanie się urzędni- 
kom celnym, kosztowało p. Remus w przeciągu tych 
że 3 lat, przeszło 0 miljonów dolarów. 
sm a Eazy 


Telegram. 


Mamy zaszczyt zawiadomić, iż z dniem 14-go sty- 
cznia 1926 r. został otw. w Krakowie przy ul. 
Słowkowskiej 1. 9 (obok Grand Hotelu) pod firmą 
„Renaissance“ z nadzwyczajnym komfortem urządza 
ny Salon fryzjerski dla Pań i Panów pod kierow- 
nictwem właścicieli znanej firmy Labużek, 'Adama 
Rzewskiego, S. Niedzielskiego i Bolesława Rutkow= 
Skiego. Na dyskretne zabiegi jak: farbowanie wio- 
sów, Masarz twarzy — co jest naszą specjalnością 
— są Osobne gabinety z dziennem światłem, komiecz 
rem do uzyskania naturalnego koloru włosów. 

PT. Panie pragnące mieć prawdziwie pięknid 
ostrzyżoną i ondulowaną głowę, sechcą udać sig 
do naszej firmy, 28 
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Dział literacki Nowego Dziś 


ŁZAK LEWIN. 


Staszic a 


Dnia 20 bm. obchodzić się będzie w Polsce 
selng rocznicę Śmierci Staszica, Dla uczezenia 
ęci tego męża, któregu kolacy sławią, ja. 
jeden z najgsęuszych unuy siew prac 
szłości, a o klórym historja nam przekazała, 
że był zarazem jednym z najskrajpiejszych 
mtysemitów swego czasu, zawiązał się w Lu- 
blinie komitet, mający na celu  zilusirowanie 
szeregiem wydawnictw monograficznych dzia- 
łalność literacką i społeczną D.aszica, Juko jed 
na z pierwszych ukazała się na półkach księ- 
garskich broszura księdza Józcela ixruszyńskie 
go, pt. „Stanisław Staszic, a kwestja żydow- 


«ah 


ska” (Lublin 1926, str. 53)' której bliższą uwa | 


ge niewątpliwie dla interesującego tematu ;o- 
święcić się godzi. 
b 

xla zrozumienia. podstaw antysemityzmu 
as. Staszica, który byl, jak wiadomo, mieszcza 
ninem i pochodził z Wielkopolski, pozwalam 
sobie na małą uwage natury ogólnej: 

Stanowczo niewłaściwem jest rozpatrywa- 
nie kwestji żydowskiej w średniowiecznej, a 
teiubardziej nowoczesnej Europie wyłącznie z 
punktu widzenia religijno-kulturalnego. Kwe- 
sżja żydowska była bowiem wszędzie į zawsze 
przedewszystkiem kwestją społeczną. Żydzi. za 
stępując w krajach Europy środkowej pod ko 
niec średniowiecza i w pierwszych wiekach 
czasów nowożytnych, tzw. „stan trzeci“, zazy 
wali tam tak długo spokoju, a nawet przywi 


łejów, jak długo ludność rodzima lego stanu. 


sama wśród siebie nie wytworzyła. Pózniej 
zaś rozpoczynało się z reguły rugowanie nie. 
wygodnego konkurencyjnego elementu żydow 
skiego z zajmowanych przezeń placówek. W 
krajach, w których mieszczaństwo rodzime 
wcześnie doszło do znaczenia, jak np. we Fran 
cji lub Niemczech, proces ten odbył się bez 
zbytnich trudności. Żydów zmuszano gwałto- 
mmymi środkami do wywędrowania i na tem 
się kończyło. Ale zupełnie inaczej uksziałtowa 
ły się stosunki w Polsce. 

Stan mieszczański w Polsce doznawał wiel 
kiego upośledzenia nawet wtedy, kiedy stosun 
ki gospodarcze już na to absolutnie nie pozwa 
dały. Jeżeli twierdzić można, że w całej prawie 
Europie wiek XV, i XVI. są ostateczną grani 
cą wyzwolenia się mieszczaństwa z pod supre 
macji duchowieństwa i szlachty, to faktem 
jest, że jedna Polska przeczekaia z tem aż po 
koniec wieku XVIII. A dlaczego? Bo szlachla 
polska, ekonomicznie od stanu mieszczańskie. 
go po największej części niezależna, wygrywa 

przeciw niemu bardzo zręcznie Żydów, 
którzy byli w jej rękach narzędziem najbar- 
dziej uległem. Żydzi, jako element nie tak 
ściśle mieszczański, jak kupiecki i pośredniczą 
cy, nadawali się znakomicie do zastępywania, 
wzgl. zaspakajania interesów stanu  szlachec- 
kiego, a mieli aspiracje obywatelskie lub samo 
rządne bardzo małe. Temu to przypisać należy 
że szlachta bardziej ich forytowała, niż rodzi. 

_ ine mieszczaństwo. 

, Rzecz jasna, że pokrzywdzony i upośledzony 
stan mieszczański w Polsce reagował na ten 
objaw samowuli szlacheckiej — antysemityz- 
mem. Wczytując się w przedrukowane obec- 
nie pisma Staszica, spostrzegamy z niewielkim 
trudem, że jego nienawiść do Żydów jest po. 
czątkowo raczej pośrednią, skierowaną do ich 
protektorów, do właściwych sprawców zła — 
do szlachty. Staszic mimowoli zdaje sobie 
sprawę z tego, że właściwie nie Żydzi wyzy- 
skują chłopa, ale ten, który Żyda wśród chlo- 
pów osadza, który mu karczmy odnajmuje, 
który główne z nieczystych interesów czerpie 
zyski — szlachcie, I tak apostrofuje on możno 
władców w swych „Przest:ogach dla Polski“: 
„Miebaczny dziedzicu, nie na pijaństwie nie na 


i 


„NOWY DZIENNIK“ poniedziałek 18 stycznia 


Żydzi. 


ubożeniu poddanego  zasadzaj 


powiększanie | 


„cji dochodów. Bo to oszukanie, to obdar- į 


cie chłopa z ostatniego grosza przez 
narusza jego gospodarstwo; tak zamiast boga 
cenia kraj niszczy i twój upadek gotuje. Ka- 
żły złoty, którym Żyd twoją propinację pod- 
wyższa, jest len złoty, którym się uboży.." 
(sw. 21 wyd. Kruszyńskiego). 

Charaklerysiyczne jest, że więcej niż połowę 
ustępu „Przestróg”, zatytułowanego „Żydzi“; 
zajmują wyrzekania na szlachtę i opiewania 
miast polskich, A występując z całą zaciekło- 
ścią swego pióra przeciw rozpajaniu chłopów 
truukami, nie domaga się Staszic wcale zaka 
zania ich wyszynku, Wysuwa tylko żądanie 
odebrania tego interesu Żydom i oddania go 
mieszczanom polskim, bo „w Polsce, kraju 
tak, zimnym, nie można trunków gorących za 
kazywać, ale rozum rząd dobry wyciąga, aby 
żadną miarą szynk gorzałki nie był pezwolo 
ny Żydom”. (str. 22 wyd. pow.). 

Naturalnie, że poczucie to o niewinności Ży 
dów, wzgl, o tem, że są oni tylko narzędziem 
w ręku szlachty, szybko się zatraca. Odium, 
raz na Żydów skierowane, już się przy nich 
utrzymuje, zwłaszcza, że szlachta  bezpośred- 
nio po napisaniu i drukowaniu  „Przestróg” 
ustawą z 18 kwietnia 1791 przyznała mieszcza 
nom  całkowiie równoprawnienie. Najlepsze 
wyobrażenie o zmianie stosunków, jaka doko 
nała się po r. 1791, daje nam zresztą już po- 
wierzchowne porównanie obu pism „żydozna 
wiczych'* Staszica: ustępu „,Przestróg" (1789) 
i rozprawy pt. „O przyczynach szkodliwości 
Żydów i środkach usposobienia ich, aby się 
społeczeństwu użytecznymi stali" (1815). 

W tej drugiej rozprawie roi się już od bez. 
podstawnych insynuacyj na żydąstwo, nie mą 
jących zgoła ze stosunkami gospodarczemi w 
kraju nie wspólnego, lecz świadczących o nie- 
nawiści, która weszła już w krew i kości pi- 
szącego księdza. I tak konstatuje on z przera.- 
żeniem wytrzymałość i odporność Żydów oraz 
wzrastający na ich korzyść stosunek do ogółu 
ludności, poczem zrzuca to wszystko na karb 
„systematycznej tego ludu od innych narodów 
wyłączności w jego siosunkach religijnych, 
moralnych, cywilnych, politycznych, a wszys 
tkich pozorem religji okrytych”. Odrębność 
żydowska, objawiająca się w przyznanej im 
autonomji wewnętrznej, — a tę miał tu Sta- 
szic prawdopodobnie na myśli — niepokoiła 
go jeszcze w roku 1789, ale wtedy potrącił o 
nią tylko mimochodem, podobnie jak i o kwe 
slję zamiany języka żydowskiego na polski, 
bo reforma Żydów miala natenczas zupełnie 
inne, głębsze znaczenie; wtedy chodziło mie- 
szczaństwu o pozbawienie szlachty tej podpo- 
ry gospodarczej, jaką miała w Żydach-pachcia 
rzach, arendarzach i innych dostawcach gotów 
ki. W dwadzieścia lat później Staszic, już peł 
nouprawniony mieszczanin, siłą faklu stał się 
ideowym antysemitą. 

Uznając wyższość żydowskiego ustroju ro- 
dzinnego, reaguje na to w sposób arcycharakte 
rystyczny. Boli go ta wyższość, więc chce ją 
usunąć.. Ale nie przez poprawę stosunków u 
siebie, bo wątpi, czy to możliwe, Nie pozostaje 
więc nic innego, jak — obniżyć poziom rodzi 
ny żydowskiej. „Jeżeli my“ — pisze Staszic — 
„w teraźniejszym stopniu naszych towa- 
rzystw, już tych pierwiastków w naszym naro 
dzie, podobnież zmienić, poprawić i udoskona 
lić nie możemy; więc trzeba starać się wzru 
szyć je i w żydowskim rodzie, trzeba ich dzie 
ci zbliżyć do naszych, trzeba ich władzę ojców 
i mężów poddać również naszym prawom..." 
(str. 39). f 

A potem ma Staszic pretensje do Żydów, dla 
czego oni nie odwzajemniają się grzecznością 


Żydów | 
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JULJUSZ WITKOWER. 
Syn handiarza winem. 


Jestem małym chłopcem i mieszkam na rynku 
Wieczorem gdy chłodno się robi wyglądam przez 
okno 
Godziny mijają w białym perłowym spoczynku 
Dzień jest muszlą szumiącą jak chmurka drobną 


Nie jestem chory. Chore są domy te Sture 
Wietrzące swe okna w Słońcu i miskie piętra 
Kwilą pośpiesznie sekundy śpiewają Zegary 

I szafa oddycha spokojnie wiecznie zamkniętą 


Chmury płyną po niebie w różowem winie 

I chłodny wiatr kołysze Zgiętym ratuszem 

Wiosna łagodnie przepływa uśmiecha się płynie — 
Pół miasta porasta zielonym pluszem 


Cicho. Mój ojciec sprzedaje na dole wino 
Słodkie wino z Węgier z Francji z gorącej Itai 
Przyjdzie zaraz na górę i powie: „Mój synu." 
Dlaczego mi serce w piersiach tak mioteiu wak? 
Niemam białego konia „ani niemam dorożki ' 
A tak — bym chętnie chciał być dowożkarzem 
Siedziałbym na koźle ubrany w niebieskie poficzo- 
szki > 
Jeżdźiłbym wciąż do Szpitala z miejskim lekarzem - 


Czemu mnie więżą na małym: ganku? 

Ja niemam czasu — pośpiech mi serce przepalił 

Niebo jest chłodno — drżącą niebieską firanką 

Powiedz czy niema tam gdzie drugiej Słonecznej 
Italji? 


Lecz wieczór ma usta zamknięte i ciamne 
Błyszczą się tylko Światła w oknach i tarcza zegara 
Rynek pachnie od prochu szumi jak wieczór jesienny 
Jak beczka od wina wyschnięta i stara. 

+ ama mw CYWA — A Lie aai 


cenie, przez tolerancję, przez cywilizację już 
zmieniliśmy się względem Żydów do tego sto- 
pnia że obcując z nimi przez dotkliwość nieuka 
zania im jakowych uprzedzeń względem ich 
religji, względem ich nabożeństwa, nazywamy 
ich starozakonnymi, starowiercami, synami I- 
zraela, ludem wyznania Mojżeszowego, a oni 
zacięci w fanatyźmie, w zasadach swojej into 
lerancjj i nienawiści zaprzysiężonej przez 
Cherim skrycie przeciw ludziom obcym wśród 
siebie ich goszczącym, ciągle, jednostajnie, na 
zywają nas bałwochwalcami w swoich księ- 
gach, w swoich modlitwach. Uczą swoje dzie 
ci w swoich kościelnych naukach, że my nie 
wierzymy w Boga, że jesteśmy narodem barba 
rzyńskim. Nasi ojcowie zwali ich prostem sło 
wem Żyd niewierny, my przez skutek nasze 
go wieku cywilizacji wystrzegaliśmy się dla 
nieczynienia im przykrości, nazwać ich prosto 
Żydami, a nasze pospólstwo już ich nawet 
wacpanuje. Oni zaś równie, jak ich najdaw- 
niejsi przedkowie zwali, Chananejczyków, tak 
oni dzisiaj jeszcze tem samem słowem w swo- 
ich pismach, w swoich religijnych naukach 
i księgach nazywają nas Goim, (tj. poganin, 
bałwochwalca')... (str. 41 w wyd. Kruszyń. 
skiego). 

Zresztą operuje Staszic w swych pismach 
pojęciami wcale już nowoczesnemi, które dźzi- 
siejszy antysemityzm przyjął za niewzruszo- 
ne dogmaty. Widzi np. w Żydach „naród w 
narodzie, rząd w rządzie", co atoli nie przeszka 
dza mu wysunąć, jako pierwszy i kardynałny 
postulat reformy Żydów odgraniczenie ich w 
miastach w specjalnych, wyłącznie dla nich 
przeznaczonych obwodach, tak jakby ghetta 
mogły się kiedyś przyczynić do upragnionej 
asymilacji, Ponadto świadczą pisma Staszica 
o jakiejś ogromnej, a priori sobie wpojonej bo 
jaźni przed siłą Żydów, przed ich wytrzyma. 
łością, przed ich talentem  spekulacyjnym, a 
już nadewszystko przed  „najstraszniejszym 
Gherimem", o którym Staszic ma niecałkiem 
jasne wyobrażenie, łącząc go z jakowemiś 
przysięgami, tajnymi związkami jtd. Nie mo 
gac zaś dać sobie z tem wszystkiem rady, daje 
Staszic upust swej złości w całym szeregu nai 
wulgarniejsżych, z kulturą, nawet polit" > 
XVIII. wieku niezgodnych przezwisk i wyi . 
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Żeń, wreszcie dła wykazania oszukańczego cha 
rakteru żydów bierze się aż na takie dowody, | 
że „Żydzi, kiedy ich w Lgipcie rząd do pracy | 
przymuszał uciekli i kraj okradli* (str. 22, 
wyd. Kr.). Niejasne to rzuca świalio na wiado ; 
mości teologiczne księdza Slasziea, skoro do 
Starego Testaimeniu sięgał po broń 
współczesnym Żydom. Powinien chyba byl 
wiedzieć, że kościći uważa siebie, a nie żydów 
za kontynuatora narodu, a temhardziej ducha 
biblji; zresztą nawet najbardziej zaciekli wro- 
gowie żydostwa — jeżeli byli wiernymi katoli 
kami — uznawali świętość St. Testamentu. 


Herman Struck, Saula Raskina i innych. Wystawa 
daje dokładne pojęcie o dawnem i współczesnem 
| życiu artystycznem Żydów w Palestynie. 

ZGON WŁOSKO- ŻYDOWSKIEGO PISARZA. 
W Livorno zmarł w wieku lat 58 wybitny włosko- 


: żydowski liierat i zdolny krytyk lileracki, prof, Gui- 


przeciw , 


do Menaszi. Zmarły był jetnym z najlepszych zna- 
wców współczesnej Lteratury Włoskiej i światowej. 
W ciągu ostatnich 20 lat wykiadał historję Literatu- 
ry włoskiej' w liceum królewskiem i w wyższej a- 
kademji wojskowej w Livornie. 

Guido Nenaszi był serdecznym przyjacielem wiel- 
Licgo pisarza francuskiego Emila Zoli i poety wło- 


i skiego Gabrieïa d Anunzia. Menaszi był również bar 


Składać wiec odpowiedzialność za Żydów egip : 


skich aż na ich dzisiejszych potomków — to 
właściwie było nawet dla logiki XVIII. w. tro 
eùe za dużo! 

Jak dalece zaślepienie przeszło w tej kwe- 
stji w naturę, może świadczyć następujący 
fakt: Slaszie uważa, że Polska popełniła trzy 
kardynalne biędy w ciągu swej historji: znio 
sła dziedziczność tronu, rozpuścila stale woj- 
ska i użyczyłu gościnności Żydoin. Któryż je- 
duak błąd był największy? Naturalnie, że ole 


rowanie Żydów. „Dwa pierwsze błędy (tj. 
zniesienie dziedziczności tronu i stałości woj- 


ska“) — pisze Staszic — „przywiodły naród do 
upadku į do podziału. W lem nieszczęściu je- 
„szczebyśmmy przez oświecenie, przez cywiliza- 
cję wnieść się i ratować mogli, lecz błąd trze- 
ci, Żydzi, byli zarazą wewnątrz, zarazą ciągle 
polityczne ciało żłobiącą i nędzniącą... Żydzi 
po całej Polsce rozsypani, w rządzie z swym 
duchem wyłączności z naszym ludem pomie. 
szani, tylko zaplugawią cały naród, zapluga- 
wią cały kraj, a zmieniając w kraj żydowski 
wystawią w Europie na poniewierkę i wzgar- 
de“. (str. 26). 

| Argumentując w ten sposób, mając przed o- 
czyma jedynie to, co mu się u Żydów wydaje 
potępienia godne, a nie wspominając ani na 
jednem miejscu o udziale takich Żydów, jak 
mp. Berek Joselewicz w walce o wolność Pol. 
ski, dochodzi Staszic do konkluzji, że żydów 
trzeba jak najostrzej od Polaków ETAN 
znieść kahały, zamknąć szkoły żydowskie, „za 
kazać pod deportacją cherim“, narzucić jezyk 
polski, jako ojczysty, zabronić chrześcijanom 
wykonywania jakiejkolwiek służby w obwo- 
dzie żydowskim, no i nie dopuszczać Żydów 
do kupna dóbr ziemskich. Jedynie ci, którzy 
dobrze, wiernie pracowicie się u „gospodarzy na 
rodowych* na służbie sprawowali, mogą otrzy 
mać zezwolenie na nabycie nieruchomości. 
Własność dóbr ziemskich zaś zarezerwowana 
jest tylko dla takiego „indywiduum  żydow- 
skiego, które już nabyło prawa obywatelskie 
go i weszło w związki małżeńskie z osobą wy 
znania chrześcijańskiego”, (str. 50.). 

Taką to reformę żydów chciał przeprowa- 
dzić wielki demokrata polski Stanisław Sta- 
ezic. (Dokończenie nastąpi). 
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Kronika literacko-artystyczna. 


£YD. PRZEWODNICZĄCYM MIĘĻDZYNARO- 
DOWEGO INSTYTUTU WYDAWNICZEGO, Z i- 
micjatywy komitetu ostatniej Międzynarodowej Wy- 
Stawy Książki we Florencji, powołany zostaje do 
tycia Międzynarodowy  Iustyłut Wydawniczy. Do 
nowopowstałego instytutu przystąpić mają najwię- 
tsze wydawnictwa książek na Świecie. Przewadni- 
€rącym Instytutu wybrany został Żyd. dr. Bernpo- 
Bad, rycerz wiełkiego krzyża włoskiej Legji Hono- 
Fowej oraz właściciel największej firmy wydawni- 
@zej we Włoszech. 

W związku z wyborem dr, Bemporada na przewo- 
Gniczącego Instytutu, dyktator włoski Mussolini na- 
desłał dr. Bemporadowi pismo, w którem chwali je- 
go energiczną działalność na polu szerzenia kutlury 
Włoskiej w kraju i zagranicą. Listy e podobnej tre- 
Ści dr. Bemporad otrzymał od prezydenta Miasta 
$ włoskiej izby handlowej. 

WYSTAWA OBRAZÓW PALESTYŃSKICH W 
KREW JORKU. W Nowym Jorku Rastąpiło otwar- 
Gie wystawy obrazów z Życia żydowskiego w Pa- 
festynie. Obrazy są pędzla najwybitniejszych arty- 
stów-melarzy żydowskich oraz Wykonane Zostały 
w ciągu ostatnich dwóch lat. Wystawa sprowadzo- 
ma została do Ameryki przez znanego żydowskiego 
wydawcę dzieł artystycznych Aleksandra  Kogana. 
Obrazy malowane są przez artystów-malarzy tej 
Miary, co prof. Pasternak, A, Fader, Ab. Fahn, prot 
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Gzo zaprzyjaźniony ze słynnym kompozytorem wło- 
skim Mascagnim, na prośbę którego napisał libretto 
do jego znnnej opery Cavaleria Rusticana“. 

WLOSKA AKADEMJA „NIEŚMIERYELNYCIE* 
B:da ministrów włoskich postanowiła utworzyć 
„Akademję nieśmiertelnych", na wzór istniejącej a- 
kadsmji francuskiej. z tą różnicą, że gdy ta oStalnia 
ma Członków czterdziestu, akatlemja włoska będzie 
ich miała sześćdziesięciu sześciu. Pierwszym uka- 
demikiem jest Gabrjel d'Annunzio., drugim Marconi. 

THOMAS MANN W PARYŻU. Gleśny %isarz 
niemiecki Thomas Mann wygłosił w dn. 20 bm. od- 
czyt w Paryżu, dokąd zaproszony został przez eu- 
ropejską Centralę instytutu Carnegie go, Mann bę- 
dzie mówił po niemiecku. W myśl podjętego Zada- 
niw mającego na celu zbralanie kulturalne narodów 
instytut urządza cykl odezytów europejskich, 

TEATR POETÓW. Z inicjatywy p. Paul Castan 
powstał w Paryżu jeszcze jeden nowy teal.: Theatre 
des Poetes, który obrał svbic za cel wskrzeszenie 
dawnej tradycji francuskiej używania ma scenie wy- 
łączmie języka poetyckiego. 
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Nadesłane książki i czasopisma. 


Jerzy Zdziechowski: Finanse Polski w latach 1924 
i 1925. — Warszawa 1925. Inst. Wyd, , Bibljoteką 
Polska". 

Inż, Stefan Jabloński; Aktualne sprawy walutowe, 
Warszawa 1925. — Skł, gł. Sp. Akc. Dom Książkę 
Polskiej, Pl. 3 Krzyży 8. 

Adam Gryff-Kelier: Komunizm. — Tom I. 
szawa 1920. 

Romain Roliand: 
Żydowski Ł. Goldina 
Liga Warszawa 1920. 

Szalom ASz: Tojt- urtajl. Powieść — Tom XIX 
wyd. zbiorowego. — Nakł. Kulhur- Liga. Warsza 
wa 1926, 

B. Segel: Die Protokolle der Weisen von Złom 
kritisch beleuchtet. — Philo- Verlag, Bertin S. Wy 
68, Lindenstr. 13. 


Dr Friedrich Weil (wyd.):  Tschechusłowuckia 
Strciflichier auf Kultur u. Wirtschafi, — Schriften 
des Frankfurier Messamts. 

Fernand Cortos: A, travers la Palestine juive. -~a 
Paris, Jouve et C-ie. 


Wara 


Mahatma Gandhi — Przekład 
i J. Fogla. — Nakł. Kolturs 
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La Revue Juive, Nr. 6. z art. Bubera, Bialika, 
Bain'a, Hertza, Prust'a itd. — Adr.: Librairie Galki=~ 
mard, 3 rue de Grenelle, Paris (VI-e). 

RUCH SPÓŁDZIELCZY Nr. 12, (Organ Zwig4 
ku rew. żyd. tow. spółdzielczych) ukazał się i zas 
wiera następujące artykuły: Aleks. Berkenłwiin4 
Komftrencje okręgowe, Ekonomista, Zagadnienie 
walutowe, A. Smojsz: Co spółdzielnie winny prze- 
prowadzić w końcu roku. Dane statystyczne o 
spółdzielniach w Polsce itd. 


Buod wobec tentenryi palestyńskić. robotników żydowskich w Ameryce 


Z prasy życicwskiej. 


Niejednokrotnie podawaliśmy już wiadomo 
ści o obecnej sytuacji w Palestynie Wycho- 
dząc z założenia, że położenie w Palestynie nie 
jest kwestją obchodzącą wyłącznie jednostki, 
czy leż partje, wskazywalismy otwarcie na 
kryzys jaki Palestyna — podobnie zresztą, jak 
wiele innych krajów — obecnie przechodzi, 
Wieści o bezrobociu i przykrej sytuacji ekono 
micznej w Palestynie wpyeija jak zawsze, 
tak i teraz, entuzjazm į radość w obozie Bun- 
du. Organ tego obozu „Folkscajtung” każe so 
bie oczywiście na skutek tych wiadomości przy 
syłać z Palestyny „oryginalne listy”, donoszą 
ce o rozpaczliwej sytuacji w kraju. W jednym 
z takich listów pisze domniemany autor: 

W Tel Awiwie Znajduje się obecnie nie 1000 bez- 
robotnych, lecz 2,600 2000 mężczyn i 600 kobiet. 
Nikt nie otrzymuje wsparcia ani grosza, niema ża- 
dnej kasy, któraby utrzymywała bezrobotnych, nie- 
tylko w Tel- Awiwie, lecz w całej Palestynie, 

List ten, pełen nonsensów i śmiesznych nie 
dorzeczności, wskazujących na zupełną igno- 


rancję i nieznajomość stosunków  ekonomi<z 


'nyc-h i społecznych w Palestynie, kończy się 


następującym patetycznym zwrotem: 

„Towarzysze, żydowscy robotnicy! Jeśli w Polsce 
jest żle, to tutaj (scil, w Palestynie) jest stokroć 
gorzej. Jeśli robotnicy żydowscy w Polsce mają cho 
Ciażby kawałek chleba do jedzenia i dach nad gło- 
wą. miechaj tutaj me przybywają, ponieważ tu i te- 
go niema, a wszyscy są skazani na głód. 

Na te zaprawdę groteskowe i kłamliwe za- 
rzuty odpowiada w „Hajncie* p. Jeuszson: 


„Przyjmijmy, że wszystko to jest prawdą, że tak 
podane cyfry, jakoteż przedsiawienie Sytuacji nie 
jest ani trochę przesadzone, to i cóż z tego wynika? 
Że w Polsce jest lepiej? Że bezrobotny, robotnik ży- 
dowski ma lepsze widoki i pomyślniejsze szanse ©- 
trzymania chleba i pracy? Czyż taasma „Folkscaj- 
tung“ nie maluje dzień W dzień w na jozarniejszych 
barwach straszliwą nędzę i biedę wśród żydow- 
skich mas robotniczych w Polsce, usuwanych z fa- 
bryk i warsztatów i odpychanych od prac rządo- 
wych i od subsydjów państwowych? 

A „Bund“ pracuje przecież już dłużej w golusie, 
niż polityczny sjonizm w Palestynie. A jeśli więcej 
krwi przelał już dla tej pracy, to Czyż godi się, by. 
pozwalać na tak rozpaczliwe bezrobocie? Czemuż 
nie zaopatruje robotników Żydowskich w pracę po- 
dobmie jak tego żąda od sjonistów w Palestynie?“ 


Ogłoszeniem tego listu ośmiesza się istotnie 
ta sama „Folfscajtung”, która stwierdza co- 
dziennie, że sytuacja robotników. żydowskich 


w Polsce, możliwość pracy a w szczególności 


- prawo do pracy jest stokroć bardziej ograniczo 
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ne, niż w innych krajach i — zgodnie z praw» 
dą należy stwierdzić — niż w Palestynie, 4) 
jak słusznie twierdzi „Hajnt”, list ten jest naj, 
lepszym dowodem tego twierdzenia. 

„Jeśli uczeń i towarzysz z pod znaku „Folkscaj- 
tung“ decyduje się wyjechać do Palestyny, nie Czyd 
ni tego zapewne z ochoły, nie dla idealizmu i z mia 
łości do Sjonu. Jeśli wyjechał do Palestyny. to wi- 
docznie nie miał już lutaj niec do czynienia. Znalazł 
się w takiej Sytuacji, która doprowadza Człowiel.ą 
do ri / hasła partyjnego i towarzyszy partyja 
nych“. 

Motywy tego wystąpienia  „Fołkscajtun;* 
powtarzającego się ostatnio bardzo czę$to i sia 
porczywie, są szczególnie w obecnej chwili ka 
dzo jasne i zrozumiałe. Od czasu pobytu reda* 
ktora nowojorskiego „Forwertsu', Ab. Kabana 
w Palestynie, Bund dokłada wszelkich staraną 
by zatrzeć wrażenie jakie wywołały we wlas 
snym obozie oświadczenia i artykuły tego wyj 
bitnego socjałisty żydowskiego. A przytem wi 
Ameryce, gdzie wpływ „Forwertsu* i Ab. Ka» 
hana jest bardzo znaczny, dyskutuje się ob- 
szernie o zmianie stosunku żydowskich robot 
ników w Ameryce wobec problemu palestyń- 
skiego. „Folkscajtung* i Bundowi w Polsce, 


nie jest ta dyskusja oczywiście na rękę. I H. 


„Folkscajtung” zadawala się tylko małą notat., 
ką, że ;Forwerts" amerykański rozpoczyna ną 
swych łamach dyskusję o stosunku roboini« 
ków żydowskich w Ameryce do Palestyny, 
przeoczając równocześnie ciekawą į zmamien+ 
ną dyskusję, jaka się niedawno odbyła w ko 
łach przywódców żydovtkich robotników a< 
merykańskich w związku ze stanowiskiem 
Ab. Kahana wobec pracy palestyńskiej, Spra 
wozdanie z dyskusji, które niewątpliwie prze 
szło przez odpowiednią „cenzurę“, brzmi wea 
dle ,;Forwertsu* następująco: 

Przewodniczący B. Władek doniósł, iż zdaniem 
wiehi towarzyszy Kahen stab się sjonistą u „Fora 
werts“ zaopatrzy Się wkrótce w tarczę Dawida. O+ 
baw takich nie należy żywić, lecz należy wysłuchał 
zdania wszystkich uGzestników, 

M, Nilis powiedział: Spełniło się nasze oczekia 
wanie. Czemuż nie mamy uznać przcowników w Paj 
łestynie? Dlaczego im nie pomóc? Kahan 
wiele przez to, iż powiedział otwarcie, że wolno pos 
magać robotnikom palestyńskim, 4 

Katzenberg zażądał od Kakema. Dy jend 
SĘ” Ał należy być ©joniatą. Jeśli ideał tet 
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pał piękny. dlaczegóż nie oddać mu się całem ser- 


R oświadczył, Że artykuły Kuhana o Pa 
Bestynie doprowadzają do sjonizmu. Wyraża obawę. 
$e .Forwerts" stanie się w ten sposób sjonislycz- 


Sędzia Fankin: Kahan nie zaatakował Sj0- 
Mizmu. lecz każdy czytelnik zrozumie z jego słów. że 
joniz» jest pięknem marzeniem, lecz niczem wię- 
aj tylko marzeniem. 

Feinerman, przewodniczący „Arbeiterrngu* 
Kahan dokonał wielkiej rzeczy, pozwolił mówić o 
„prawach. zabronionych poprzednio nawet w dysku- 


Rogoil: Istnieją ludzie obawiający się słyszeć 
Jowa przychylne o Palestynie, a są i tacy, którzy 
©bawiają się słyszeć Słów nieprzychylnych. Kahan 
ghciał dowiedzieć się prawdy, i lo co prawda wloży- 
Ba mu w usta, to pisze o Palestynie. 

Szalom Asz: Kahan napisał swe artykuły ja- 
«o dobry socjalista i dobry Żyd. 

Maks Fein wygłosił płomienne przemówienie. 
dowodząc, że wierny socjalista może być dobrym 
ajonista. 

W końcu zabrał głos sam Ab. Kahan, który 
stwierdził, że napisał o Palestynie to, co wi- 


dział i czuł. O Palestynie napisał wyłącznie 
prawdę. 
Tego rodzaju fakla zmuszają oczyWiśv ie 


wFolkscajiung* do silnej kontrakcji przeciw- | 
ko tendencjom palestyńskim, jakie niewatpli 
wie coraz silniej dają się zauważyć w obczie | 
robolników żydowskich, w Ameryce. Że przy» 
tem „Folkscajtung" nie przebiera w środkach, 
ło jest już kwestją jej metod ji taktyki... 
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Kolorowe futra. 


Futra mają obecnie bardzo Szerokie zastosowanie. 
Nie mówi się tu o prawdziwych tak zwanych „szla- 
chetnych“ futrach, które tak, jak i prawdziwe perły 
moszone są przez bardzo nieliczną garstkę „wybra- 
nek losu". Ta to rzadko, kobieta posiadająca praw- 
dziwe perły, może się pochwalić tak długim sznu- 
rem dobranych, wielkich pereł, jak zwykła Śmier- 
telmiczka która nosi bardzo modne i bardzo fałszy- 
we naszyjniki. Tak samo ma się rzecz i z futrem. 
Prawdziwe futra mają kilkanaście kolorów, między 
kiórymi trzeba dobrze wybierać, aby je przystoso- 
wać do sukni. Kłopot ten znika, gdy ma się do Czy- 
pienia 2 prawdziwym  „szłachetnym* królikiem, 
ktury nawet nie stara Się już „wdawać” szenszyli czy 
też soboli, ani żatinego zWierzęcia, okrylego futrem 
a (aaa dla ozdobienia i tak już pięknych ko- 

et. 

Modne są bowiem obecnie kolorowe futra, który- 
mi ozdabia się wszystko. niemal co służy do stroju 
kobiecego. 

A więć: bardzo noszone są rękawiczki, mające ńa 
wewnętrznej stronie mankietu (nosi się go odwinię- 
tym) aplikacją z cieniutkich paseczków futra w de- 
seń ułożonych. Kapelusze kołnierze, paski, torebki 
ozdabia Się też futrem. a najmodniejsze są suknie 
wieczorowe, popołudniowe i oodzienne futrem przy- 
brane, 

Bardzo ladnie wyglądają suknie jaSne, Oszyte o 
ton ciemtniejszem futrem, np. z crepe de chineu w 
modnym obecnie kolorze wyblakłej lawendy. przy- 
prang ciemniejszem nieco futrem į delikatna złotą 
koronką. Do tego dernier cri mali haftowane per- 
tami jedwabne pończoszki, które będą noszone tej 
kimy 


Spódniczka na szeikach. 


Fryzura chłopięca, której kołduje dziś cały Świat 
kobiecy, była niejako hasłern da stopniowego przeo- 
brażenia także stroju 
Kierunku. Inicjatywa wyszła nuiuralnie z Ameryki. 

Narazie módnisie amerykańskie poprzestały na 
„wewnętrznych szczegółach swej garderoby, — 
wprowadzając takie naprzykład uhCesorja mĘęSniej 
CEE jah szelki podtrzymujące spódniczkę. 
ak za ten wi jednak niewątpliwie zastoso- 

c w Świecie kobiecym i inne drobiazgi 
dotąd niepodzielnie przywilejem Ae | "+= 
Nie zmieni się tylko nigdy sama kobieta. 


Sa 
Odpowiedzi redakcji. 


CZYTELNICZKA „N. DZIENNIKA“ W KRA- 


ROWIE: Ma pani rację. Nastąpiło istotnie niedopa- 
trzenie. 


P. GUTW., TARNÓW: Koło Towarzyskie „Loża“ 
w Krakowie, wl. Dietlu 107. 
ABONENT „N. Dziennika“: Prof. Weizmann po 


chodzi z Pińska. Adres vpecny: Lond WC1. Grent 
Raset. 77. e k 


niewieściego w tym samym. 


| 
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Zarzad Restauracji Wassarlauf (lllniyisk) 
Kraców, ul. Stracdom L. 11 


Zawiadamiu Szanowną P. T. Publiczność, 
p. R. Wasserlaul znanej ze ś iśle 


Ee am" - | 


PRZEGLAD GOSPODA RCZY. 


że Restauracja jest nadai pod sciśłym nadzorem 


rytualnego prowadzenia kuchni. 


.| Kuriectwo zach. Małopolski o swej sytuacji 


Na Walnem Zgromadzeniu Związku Stosa 
rzyszeń Kupieckich Malopolski Zachodniej w 
Krakowie. w dniu 10 stycznia 1926 roku u- 
chwalone zostały następujące rezolucje: 

Sytuacja gospodarcza w kraju, a w ślad za 
tem sytuacja kuniectwa jest w chwili obecnej 
kalasirosalną. W handlu panuje zupeiny za. | 
stój, spowodowany zanikiem konsumpcji. hu 
piectwo, które w czasie inflacji strac:ło więk- 
szą część kapitałów obr towych. re zię staci o 
w okresie stabilizacji waluty wskutek nadmier 
nych ciężarów podstkowych z jednej i wskw- 
tek kryzysu gospodarczego z drugiej strony. 

Żalamanie się kursu złotego w leciec 1925 ro 
ku spotkało przeważającą część kupiectwa hez 
kapitałów i spowodowało wskutek całą masę 
niewypłacalności, które ze swej strony znovu 
spowodowały niewyplłacalność innych przed- 
siębiorstw do miedawna jeszcze dobrze fundo- 
wanych. 

W tej sytuacji domagać się musi kupieciwo 
sprawiedliwego i równomiernego rozkładania 
podatków nie tylko w mieście samem, ale 
przedewszystkiem sprawiedliwego rozłożenia 
podatków między wieś a miasto. 

Domagać się musi dalej kupiectwo zmniej 
szenia ciężarów socjalnych, ciążących na ku- 
piectwie, a nie przynoszących równocześnie 
żadnych — albo niestosunkowo mało — korzy | 
ści ubezpieczonym. i 

W pierwszym więc rzędzie domagają się de 
legaci zebrani na  Walnem Zgromadzeniu 
Związku Stowarzyszeń Kupieckich Małoqolski 
Zachodniej w Krakowie, zniesienia ubezpiecze | 
nia od wypadków dla personalu zajętego w za | 
kładach handłowych, jako zupełnie zbyteczne 
go, ponieważ personal handlowy w Rona” 


NT 


Pamyślk* stan dochodów skarbowych 


(n) Że szezezółowych zestawień Ministerstwa skar 
bu Wynika, że podatki bezrośrednie przyniosły skar 
bowi państwa w grudniu 1925 r. 56.7 milj. zł (ra- 
zem z podatkiem majątkowym, z którego wpłynęło 
44 milj. zł). 

Podatki pośrednie dały w tym miesiącu 12.1 milj. 
zł, cła 17.1 milj., opłaty stempłowe 9.3 milj., mono- 
pole 35.9 milj. 

Ogółem więc w grudniu wpływy z danin publicz- 
nych 1 monopolów przyniosły państwu 131.2 milj. 
ztotych. 

Wpływy te przewyższają znacznie bo o 30 milj. 
zł wpływy skarbowe z tych samych Źródeł w po- 
przednim miesiącu listopadzie 1925. 

Pomyślnym objawem jest również. że dochody 
faktyczne przekroczyły dochody preliminowane na 
grudzień, gdyż preliminarz Icn przewidywał z danin 
publicznych i monopolów tylko 1145 miljonów zło- 
tych. 

| 


BANK BAWARSKI W MONACHIUM I BANK 
SASKI W DREŹNIE o. ły za przykładem Ban- 
ku Rzeszy stopę dyskontową z 9 proc. na 8 proc. 
i stopę łombardową z 11 na 10 proc. 

CENA ZŁOTA W LONDYNIE wynosi w bież. 
tygodniu 84 sh, 10% d. za uncję Czyli 32.7455 za 
gram Czysiego złota. 

IFTANDEL 

ULGI CELNE DLA TIMPORTERÓW. Z dn m 
31 grudiia roku ubiegłego upłynął lermin składania 
porinń o zastosowanie ulg Celnych przew ćzianych 
w rozporządzeniu z dnia 11 kwietnia 1925 (D. U. 
R. P. Nr. 39) zakupionych przed dniem 1-go sier- 
pnia 192, W związku z powyższym ministerstwo 
Przemysłu i Handłu komunikuje, iż zainteresowani 
w imporcie rodkśów produkcji i surowców mogą- 
cych korzystać z ulg celnych winni sprowadzić te 
towary najpóźniej do dnia 31 stycznia r. b., gdyż po 
tym lerrninie nie będą stosowane nlgi przy Cłeniu, 
ani też nie będzie stosowany Zwrot Ceł dla towarów 
sprowadzonych po tym Osiatecznytm terminie. 


niu zawodu pomocnika handlowego nie jest 
narażonym na żadne wypadki. 

Domagają się również zebrani reformy usią 
wy o ubezpieczeniu pensyjnem, ponieważ Ue 
stawa ta wzami::'n za nadmiernie wysokie pre 
mje ubezpieczeniowe nie daje nic ubezpieczoa 
DVM., 

Wale Zgromadzenie Związku Stowarzyszeń 
Kupieckich Małopolski Zachodniej w Krako- 
wie wzywa wreszcie Zarząd Związku, aby 
poajał energiczne starania, celem uzyskania 
kred;tów dla kupiectwa, gdyż bez tego kredy 
tu zginąć musi reszta stanu kapieckiego. 

Walae Zgromadzenie domaga się zmiany 
uslawy o czasie pracy w handlu w ten sposób, 
by przy pelnem zabezpieczeniu 8-mio godzin. 
nego dnia pracy dla personalu, dozwolono kup 
com otwarcie sklepów przez czas, odpowiada- 
jący potrzebom konsumentów. 

Kupiectwo domaga się zwolnienia go od 
więzów paszportowych, gdyż dzisiaj jasnem 
jest, że kupiec dla własnej przyjemności nie 
wyjeżdża zagranicę i państwo żadnych korzy 
ści z ograniczenia kupiectwa nie ma. 

Walne Zgromadzenie Związku Stowarzy- 
szeń Kupieckich Małopolski Zachodniej w 
Krakowie, wita umowę Rządu polskiego 2 
przedstawicielami Koła żydowskiego, jako zda 
rzenie doniosłe dla rozwoju wszystkich sił pe 


| trzebnych Państwu, celem utrwałenia jego by, 


tu politycznego i gospodarczego. Przez porozaw 
mienie to można się spodziewać konsolidacji 
stosunków wewnętrznych, gdyż zrozumiałem 
jest, że polityka doprowadzająca trzech miljø 
nową ludność żydowską w Połsce do rozpaczy, 
i pauperyzacji, nie może Państwu wyjść na 
megy m 


PÓŁNOCNO AMERYKAŃSKI TRUST DRZEW. 
NY. Do trustu drzewnego, do któregó już należą 
firmy eksportowe fińskie i Szwedzkie, mają przyłą- 
czyć się także i eksporterzy . U. 
dział jædmakże firm Czeskich jest jeszcze wądpiłiwy, 
gdyż firmy te nie doszły do Wzajemnego porozumie 
nia, pozatem mają za małe zainteresowanie dla rydt- 
ku angielskiego, który jest” dła trustu głównem po- 
lem zbytu. 

CLA 

PODWYŻKA CEŁ NA CUKIER W CZECHO- 
SŁOWACJI. Czechosłowacja przygotowuje pod. 
wyżkę cła na cukier. Minister skarbu Englisch 
oświadczył Socjaldemokratom, którzy przeciwko ta- 
mu wystąpili, że obeonie cła na cukier w Czecho- 
słowacji są znacznie niższe aniżeli zagranicą. 

PRZEMYSŁ 

ODKRYCIE NOWYCH POKŁADÓW RUDY 
MANGANOWEJ W ROSJI. Moskiewska gazeta ham 
dowa i przemysłowa donosi, że w okolicach Kuba- 
nu, w oddaleniu o 40 wiersi od stacji kolei północ- 
u0-kaukazkiej Labinskaja, odkryto nowe pokłady mę 
dy manganowej, które mają wynosić 2 miljardy pus 


dów. 
NACESŁANE. 
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Pait w riedziele dna 1; gn bm o godz 330 pepek. 


ŁO CGelucu zniżonych 
Kącik w New-Jorku 
Ok:sz z życia w tek aktach z prologiem M. Sawares 
O gouzinie 8 wieczór 


„życowska Córka“ 
(di iisleze termor) 
siia W 4-ea ikłach Oirenstoina. — Muzyka Rum- 


szyńskiego ~- Akcja -go netu rozgrywa się w kelmji, 
i Cach-Tikwah 


Bilety prze. cały dzień przy kasie tanieu. 
< wtorek, dnia 18 b. m. Akademja żałobna ku cze 


bip. Rachel E. Kamińskiej. 
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KAWIARNI. TFATRALAN 


W KKEKOWIE 


vis 2 vis teziru Im. Słowackiego 


2320 


Telef. 


Nr. 41. 


Łamigłówka krzyżykowa 


ułożyła Malwa Bernerówna z Jasła. 


POZIOMO; 


1) Piekło u starożytnych. 5) Znak. 9) Część gar 
desoby męskiej. 11) Król elfów. 13) Ptak. 14) Imię 
arabskie. 15) „Mój“ w języku obcym. 16) Drzewo. 
48) Zamek. 10) Litera fonet, 20) Litera fonet 21) 
Imię Żeńskie (zdrobniale). 23) Bohater senzaCy jnego 
procesu 27) Rodzai gleby. 28) Zwierzę wodne. 29) 
(Wyrażenie handlowe. 30) Zasłona. 32) Drzewo. 34) 
Uczucie przygniatające. 35) Bryła lodu. 36) „Ojciec“ 
W jęz. aramejskim. 37) Tytuł urzędniczy, 41) Bóg 
ludów wschodnich. 44) Rzeka w Europie. 45) „Tak“ 
w jęz. obcym, 47) Postać z „Quo vadis?" 43) Jak“ 
w jęz. martwym. 50) Bogini grecka. 53) „Tak“ w 
jezyku obcym. 54) Zaimek. 55) „Złoto“ w jęz. obcym, 
56) Spójnik. 58) Imię żeńskie. 59) Zaimek. 60) Wąż. 
61) Bóg staroperski 63) Sławny skrzypek Czeski, 
65) Ciało niebieskie. 66) Krzew południowy. 

PIONOWO: 

1) Czasokres. 2) Bóg egipski, 3) Imię Żeńskie. 4) 
Mespół taneczny. 5) Monety starogreckie. 6) Rzeka 
w Niemczech. 7) „On“ w jęz. obcym. 8) Część doby. 
9) Przełom, 10) Dziennik angielski. 11) Litera gre- 
ka. 12) Rodzaj wzniesienia ponad poziom morza. 
33) Wiosna w jęz. hebm 17) Dopływ Wisły. 22) U- 
twór poetycki (wspak). 25) Uprawomocnienie. 24) 
Litera fonet. 25) Jeden z synów Marsa. 26) Szlak. 
$1) Rzeka we Włoszech. 33) Ptak. 37) Wprawa. 38) 
Spójnik. 39) „Tak“ po rosyjsku. 40) „Herbata“ w 
Jęz, obcym. 42) Pisarźż żydowski. 43) Zatoka w Ame- 
z półn. 44) Byłe ciało ustawodawcze w Rosji. 45) 

rzyrząd sportowy (wspak). 46) Drzewo. 48) Przy- 

ciółka króla Salomona. 51) Rzeka w Europie zach. 

) Djalekt 57) Malarz żydowski (wspak). 60) Bicz. 
82) Posiada. 64) ,Miasto* w jęz. hebrajskim, 67) 
(Żydowskie towarzystwo humanitarne. 


ROZWIĄZANIE ŁAMIGŁÓWEJ Nr. 40 
POZIOMO; 


9) Mac. 4) Warna. 6)Lektyka. 10) Ulm, 12) Motto. 
©) Osina. 17) Malarja. 20) Urok. 21) Akcja, 23) 
Lak. 25)Tarok. 27) Kontrast. 30) Car. 31) mara. 33) 
Nadto. 34) Letarg. 36) Rytm. 37), Kreatura, 39) Am- 
won. 40) Pik. 42) pan. 44) Tabun. 46) Partenon. 49) 
Fuga. 50) Kos. 52) Koraby. 53) Strąg. 54) Niwa. 
56) Manicure, 58) Leon. 59) One. 61) Kat. 63) Patos, 
©) Omega. 66) Granada. 68) Pat. 70) Pansa. 71) Za, 
pk 72) Lea. 74) War. 75) Wiadukt. 77) Tyka. 78) 

t. 


PIONOWO: 


1) Marta. 2) Mak, 3) Cny, 5) Akustyka. 6) Latem. 
trada. 8) Alija. 9) Pop. 11) Mną. 15) Marcin. 
) Luka. 19) Roja. 22) Burta. 23) Łan. 25) Tortura. 
96) Kamerun, 27) Kaduk. 28) Satyr. 29) Trata. 30) 
Cap. 32) Czem. 35) Kanin. 36) Run. 38) Tok. 41) 
Mabel. 42) Pat. '43) Nun. 44) Trabant. 45) Nokturn. 
40) Purim. 47) Agawa. 48)Norbe, 51) Sąd. 55) Oce- 
ga. 57) Ile. 60) Patent. 61) Kama. 62) Toga. 63) Port 
Baid. 64) Sadzawka. 66) Ganew. 67) Talia (wspak 
Qllat) 68) Pal. 69) Ser, 73) Edykt. 76) Ata. 
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Wstęp wolny. 
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©d 16 stycznia 1826 i codziennie o gedzinie 8:30 wieczór 


słynne o wirtuoza skrzypka — ulubieńca Lwowa HENRYKA 
SENRENSIEGA oraz 


„Lucie i Fred Ce.gade'* z Paryża. 
'36 do 7-mej wieczór „Fiwase-Cliook'ć 
Lokal kompie*nie ognor iony. 


W ka:dą niddzieę i su,ęa od godz 


„nakomitsj ary lenecznej: 


Ceny znaczna zniżona. : 


O liczne odwiedziny uprasza ZARZĄD. 


źmartwychwstanie inkwizycji? 


Z Hiszpanji dochodzą ciekawe wiadomości Zwia- 
słujące nam zmartwychwstanie Świętej inkwizycji. 
Na prześlicznej wyspie Malorca znajdują się dwa 
małe miasteczka Sooler i Perreras. l Oto pewnego 
pięknego dnia  rozłegły się w tych miasteczkach 
dzwony kościelne, a przez ulice kroczyła prucesja z 
płonącemi Świecami w ręku. na Czele zakonnice z 
pochodniami, potem arystokracja, polem młode bia- 
ło ubrane dzewczęta z gromnicami, dzieci szkolne 


| księża w ornulach, Główny plac miejszi zasłany jest 


dywanami, a w środku zbudowane jest auto-da-fe 
| (stos.) Tym razem nie padnie ofiarą płomieni żywy 
Człowiek tylko spłoną na stosie żywe myśli ludzkie. 


d Oto rzucają płomieniom na pożurcie całe stosy ka- 


cerskich książek, a tłum stojący naokoło pobożne 


S2 spiewa pieśni. 


Czyżby więc odżyła Święta inkwizycja? Ta sama 
inkwizycja, która Swego Czasu powołała do życia I- 
Zabellą katolicka? Czyż z mroków przeszłości wy- 
toni się znowu straszłiwa postać Torquemady, Wiel- 
kiego inkwizytora, który przeszedł do historji ludz- 
kości jako symbol ludzkiego okrucieństwa, w płaszcz 
miłości przyodzianego? 8,800 ludzi spalił Tarque- 


¿e sportu 


Z SEKCJI SPORTÓW ZIMOWYCH MAKKA- 


wych Makkabi nastąpił obecnie podział tejże na 
dwie samoistne sekcje: narciarską i łyżwiarską, Wo- 
bec obecnie sprzyjającej pogody organizuje sekcja 
narciarska pod kierownictwem prezesa klubu p. 
Freunda wycieczkę do Krynicy, połączoną z kursem 
narciarskim. Dla uczestników zapewnione zniżki 
kolejowe jakoteż w pensjonacie. Całodzienne utrzy- 
manie wraz z mieszkaniem 4 zł. Instruktorzy facho- 
wi bezpłatni. Wycieczka wyjeżdża w b. tygodniu. Se- 
kcja łyżwiarska Słoi obecnie pod kierownictwem 
znanego lekkoatleły i łyżwiarza Żeberki. Sekcja da- 
je członkom swym udogodnienia przez udzielanie 
zu tek na własny tor Ślizgawkowy (wstęp 20 gr.) 
oraz udziela lekcji jazdy na lodzie dla początkują- 
cych. dla jazdy SZybkiej i figurowej. Instruktorzy 
Makkabi — będący przez cały dzień na torze — o- 
Znaczeni są gpaską biało- niebieską na lewem ramie- 
niu. Sekcja łyżwiarska urządza W najbliższym 
czasie zawody łyżwiarskie i weźmie udział w zawo- 
dach o mistrzoslwo Krakowa, jakoteż w zawodach 
hockeyowych. 

Wszelkich informacyj w sprawie wyjazdu do Kry- 
nicy, jakoteż Ślizgawki udziela sekretarjat klubu 
przy ul. Gertrudy 9, parter na prawo, we Wtorki i 


Czwartki od godz. 7—8. Tamże wpisy Członków i' 


wydawanie legitymacyj zniżkowych do kin i tea- 
trów. 

KLUB SPORTOWY JUTRZENKA W KRAKO. 
WIE przesyła nam nasiępujący komunikat: Dnia 
10 bm, odbyło się w sali Tow. Rolniczego Walne 
Zgromadzenie K. S. „Jutrzenka“ przy udziale zna- 
cznej ilości uczestników. Po zagajeniu zebrania przez 
Dra Syropa złożyli sprawozdania sekretarz, skar- 
bnik i kierownicy poszczególnych Sekcji, poczeu po 
wyczerpującej dyskusji udzielono absolutorjum u- 
stępującemu zarządowi. Po przeprowadzeniu zmian 
w statucie klubu wybrano nowy Zarząd W następu- 
jącym Śkładzie: Dr. Syrop prezes; Dr. Rapaport, 
dyr. Sonne i Dr. Stieglitz wiceprezesi i 6-cin człon- 
ków wydziału. Uchwalono również przez aklamację 
zamianować dotychczasowego zasłużonego prezesa 
klubu Izydora Fischa, członkiem honorowym, 

„CRACOVIA“, Na ostatniem Walnem Zgromadze 
niu członków K, S. „Cracovia* dokonano wyboru 
nowego Zarządu w następującym składzie: Prezes: 
Dr. Edward Cetnarowski, Wiceprezesi: Pułk, Wło- 
dzimierz hr. Tyszkiewicz, Dyr. Wacław Konderski, 
Dyr. Bronisław Winiarz. Sekretarz: Mjr. Szt. Gen. 
Dr. Ignacy Izdebski, 

URIBE TRO ZZO TT APE 


Z kraju. 


DOBRZE SYTUOWIANI EMERYCI Wśród do- 
brze Sytuowanych emerytów państwowych jedno 
z pierwszych miejsc zajmuje b. minister Skarbu i 
obecny poseł na sejm, Członek klubu chrześŚcijańsko- 
narodowego Dr Jerzy Michalski. Poseł J. Michal. 
Ski emerytowany został jeszcze w czerwcu r. 1924 
ną Stanowiskn dyrektora Polskiego Banku Krajo- 
wego, w chwili fuzji tego banku z dwoma innemi 
bankami państwowemi i utworzenia Banku Gospo- 


m ZA ZZ Z NĄ WAW _ AZZD O Z A Z e a a 


mada na stosie a 90,000 poddał torturom. Raze. 
przez Torquemudę i jego następcę spalono żywca 
35,000 ludzi. Ta święta inkwizycja Kilkaset lat ży. 
ła, aż jej koniec położył Napoleon w roku 1806 
Wprawdzie po upadku Napoleona w roku 1814. kre 
hiszpański Voerdynand VII, wprowadził ją na nowm 
alle Święla inkwizycja umarla, a dzieło zmariwych 
wstania nie udało się, bo sam papież w roru 1814 
zabronił używaniu tortur przy Śledźtwie. 

W Madrycie ludzie pokazują piwnice, gdzie odby 
wały Się te tortury. Wejście do niej jest zataraSo+ 
wane, ale ludzie późną nocą obawiają się tamiędy 
przechodzić. Mówią bowiem powszechnie, Że z tych 
dołów piwnicznych wydzierają się jęki, słychać 
łańcuchy, a zakapturzeni zakonnicy błądzą w oko» 
licy. Są to mary przeszłości. Czyżby się teraz wyd 
łonily, ponieważ uważają chwilę obecną zą ducho- 
wo spowinowaconą z Czasami Świętej inkwizycji? 
Nie chce się w to wierzyć a jednak na Malorce spa- 
lono książki a w samem Bordeaux  pokaleczonol 
księdza, który nie chciał uwierzyć w legendę o płu- 
czącym posążku... 


darstwa Krajowego. Obecnie poseł Michalski po- 
biera emeryturę równującą się poborom naczelne- 
go dyrekiora (około 1.000 zł. miesięcznie), z Kasy 


Ę | Banku Gospodarst Krajo , który — jak wia- 
BI. W istniejącej od kilku lat sekcji sportów zimo- ; UP ul ZOS u een FACE y ra e 


domo — jest instytucja państwową. Pozatem Dr Mi 
chałski pobiera uposażenie podsekretarza stanu — 
jako poseł, Niezależnie od tego poseł Michalski jest 
członkiem rady Banku Zachodniego oraz szeregu 
spółek akcyjnych. 

„Żelazna miatła* Oszczędnościowa, kiórą posek 
Michalski groził miegdyś będąc ministrem skarba, 
przydałaby się istotnie, zwłaszcza w obecnej, cięż- 
kiej sytuacji finasowej państwa. 

PROKURATOR WILEŃSKI USUNIĘTY. Do- 
chodzenie w sprawie prokuratora sądu okręgowego 
w Wilnie, p. Hołowni, który tolerował wykroczenia 
i nadużycia służbowe  podprokuratora  Hurczyna, 
oskarżonego jak wiadomo o kradzież depozytów, 
już jest zakończone, 

Prok. Holownię zdegradowano. Będzie on prze- 
Biesiony na niższe stanowisko do sądu w jednem 
z małych miasteczek na Wołyniu. 

ZNOWU SKANDAL W POLICJI TYM RAZEM 
W LODZI. Łódzkie władze wojewódzkie znalazły 
się w posiadaniu oblitego materjału, który zwraca 
się przeciwko komendantowi policji łódzkiej, Wró- 
blewskiemu. Podnoszone są zarzuty nadużycia wła- 
dzy przez Wróblewskiego i dopuszczania się czyz 
nów o charakterze wymuszeń. Jednocześnie poleco* 
no podobno natychmiast usunąć Wróblewskiego za 
Sta.owiska w zi. 

W DOMENIE ANTYSEMICKIEJ LIGI OBRO- 
NY WIARY I OJCZYZNY NIE UMIEJĄ PISAG 
PO POISKU. Jedno z pism poznańskich drukuje 
następujący list: „Rozpożądzam natychmiast po- 
wrót do szkoly i lo osoba który buży będzie wy- 
proszony i wysle listy da rodziców i położe temu 
kres, nauczycielamy rozpożądza dyrektor a nie ucz- 
nie i prosze się podług tego zastosować"... 

Kto to pisał? Faktyczna kierowniczka szkoły bud 
chalterjj w Poznanin, szkoły p. Bogdana, szkoły 
z językiem wykładowym polskim. 


Wesoły kącik 
CO DRUKOWAĆÓ?... 

J. E. ks, Windischgraetz przeniósł się Ze swego 
pałacu do prezydjum policji, co dało powód do roz. 
puszczania plotek na mieście o jego zaaresztowaniu, 

Podczas konferencji z J. E. księciem, prokurator 
dał wyraz dość rozpowszechnionej wśród prawnie 
ków opinji o niedopuszczalności drukowania fał- 
Szywych banknotów. Na to odparł J. E. książę: 

„Fałszywych banknotów nie wolno drukować, 
prawdziwych nie wolno drukować: jakież więc bans 
knoty, na miłość boską, można drukować?” 


MĄDRY.. PO SZKODZIE. 


W kuluarach parlamentu francuskiego toczy SiĘ 
między deputowanymi dySkusja na temat obecnych 
powodzi, które zniszczyły niektóre  depariamenty, 
Francji. 

— A możeby opracować projekt prawa, ubowiąd 
zującego Wszystkich mieszkańców porzeczy Sekwat 
ny, Marny i Oise'y do przymusowej nauki pływa 
nia?., — wtrąca jeden z deputowanych, 


Nr. 14 


Akademicy Zydzi! 


Oddaicie dziś głos swój na 
liste siońską Nr. 2. 
Komitet wyborczy sjońskiej młodzieży akade- 
mickiej wzywa wszystkie koleżanki i kolegów, | 
by dziś, w niedzielę, zgłosili się w biurze loka- | 
lu wyborczego, przy uł. Zielonej 1. 17, 1. p. 
(biuro Palestyńskie, tel. Nr. 4657) od godziny 
10 przedpołudniem. 


2 Głosujcie tłumnie na 2 


KRONIKA 
Kraków, 17 stycznia 
PRZED OTWARCIEM KŁADKI NA WISLE. 


- Budowa mostu prowizorycznego dla pie- 

szych oraz lekkich pojazdów na Wiśle w prze 

dłużeniu ulicy Mostowej jest na ukończeniu. 

Dnia 15 bm, została ukończona konstrukcja 

niosąca mostu, poczem przystąpiono do ukła- 

dania nawierzchni. Próba wytrzymałości mo- 

stu będzie dokonana okolo 25 bm., oddanie zaś 

mostu do publicznego użytku nastąpić ma z 
końcem bm. Budowa mostu rozpoczęła się 

dnia 2 listopada roku zeszłego, po poprze- 

dniem przeprowadzeniu rozbióki starego mo- 

stu i dokonaniu wzniesienia usztowań. Przy 

budowie zatrudnionych jest. przeciętnie 100-— 

120 robotników, w tem 40 procent kwalifikowa 

nych. Robotnicy krakowscy pomimo, że prac 

swych dokonywali w ciągu zimy, wywizzali 

się doskunale z zadania. ! 
Aoma l 
— Z ZA KULIS PROCESU STEIGERA. | 
Ostatnie dwa rozdziały z cyklu artykułów pos. 

Frostiga zamieścimy w najbliższych numerach | 
naszego pisma. 

! — „GALERJA PRZECHRZTÓW* SZ. L. 
CITRONA. W następnym numerze ..Now. 
Dziennika” rozpoczniemy druk dalszych szki- | 
ców z „Galerji przechrztów*, które w kolach | 
naszych czytelników wywołują nadzwyczaj 
silne zainteresowanie. Pierwszą będzie biogra- 
fja Nikandesa Wasylewicza Siismena. 

— DALSZY CIĄG WALNEGO ZGROMA- 
DZENIA TOWARZYSTWA HEBRAJSKIEJ 
SZKOŁY LUDOWEJ I SREDNIEJ W KRA- 
KOWIE, zapowiedziany na dziś, niedzielę, nie 
odbędzie się z przyczyn iechnicznych. Termin 
zgromadzenia podany będzie w „Nowym 
Dzienniku“, 

— WICEPREZESEM OKRĘGOWEGO SA- 
DU CYWILNEGO W KRAKOWIE zoslal mia 
nowany sędzia sądu apelacyjnego Dr Franci- 
sæk Wajda w miejsce Dra Schwarzenberg- 
Czernego, przeniesionego do Wadowic w cha- 
rakterze prezesa tamtejszego sądu. 

' — ODZNACZENIE. Wczoraj wręczył woje- 
woda Kowalikowski odznaki krzyża oficerskie 
go orderu „Odrodzenia Polski* Dr. Henrykowi 
Langowi, okręgowemu inspektorowi weteryna 
ryjnemu województwa krakowskiego. 

| — ZNIŻKA CEN PIECZYWA. Wojewódz- 
two po wysłuchaniu magistratu, Izby handlo- 
wej oraz stowarzyszeń piekarzy ustaliło od 
dnia 18 bm. aż do odwołania następujące ce- 
uy maksymalne pieczywa: za 1 kg. chleba ży- 
łniego jasnego 65 proc. 40 gr., ciemnego 33 gr, 
bułka zwykła o wadze 4 dkg. 3 gr, bułka wie- 
deńska i rożek o wadze 4 dkg. 4 gr. W skle- 
pech spożywczych (poza piekarniami) wolno 
doliczać do ceny 1 kg chleba 2 gr., a na 3 buł- 
kach 1 grosz więcej, 

— W SPRAWIE PRZENIESIENIA TAR- 
GÓW z Rynku gł. na Kleparz interweniowała 
u p. komisarza rządu Ostrowskiego delegacja 
krakowskich organizacyj kupieckich. Delega- 
cja przedstawiła p. komisarzowi rzęsiu, że ku- 
piectwo zaniepokojone jest wiado'nością, iż 
targ, odbywający się dotąd na Rynku Głów- 
4m, ma być przeniesiony na Rynck Klepar- 
ki, co spowodowałoby zmniejszenie się ruchu 
saudlowego w Rynku głównym i przyległych 


i 


„NOWY DZIENNIK“ poniedziałek 18 stycznia 
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Program rządowych rebót budewlanych w Krakowie 


Onegdaj donosiliśmy o odbytej w krakowskiej 
dyrekcji robót publicznych konferencji w Sprawie 
złagodzenia bezrobocia w Krakowie i okręgu, Konfe- 
rencję tę zwołano na Skutek polecenia ministerstwa 
robót publ., które zażądało od dyrekcji przedłoże- 
nia sprawozdania, jakie roboty architektoniczno-bu- 
dowlane w obecnym sezonie zimowym można pod- 
jąć i jakich na ten cel potrzeba kredytów. W od- 
powiedzi dyrekcja zażadała 3,800.000 zł na najko- 
niecznicjsze roboty budowlane w samym Krakowie, 
opierając się na tem. Że podobno ministerstwo skar- 
bu przyznało Ministerstwu robót publ. dodatkowy 
kredyt 8 miljonów zł na roboty budowlane i 4 mil- 
jony na drogowo-mostowe i wodne. stawiając na 
pierwszem miejscu Łódź, potem Zagłębie węglowe, 
Warszawę i Kraków. 

Kredyty dla krakowskiej dyrekcji będą miały 
cgromny wpływ na kwestje bezrobocia, jeśli się zwa 
ży, że w ubiegłym roku dyrekcja w samym dziale 
budowlanym zatrudniała 700 murarzy i tyleż rze- 
mieślników, którzy dziś są bez pracy. Kwotę 300.000 
zł obróci dyrekcja na wykończenie wewynętrznyci: 
robót wn astępujących objektach: baraki kliniki 
prof. Dra Piltza Collegium minus, iuridicum, Nowo 
dworskiego, Bibljoteka Jag. ogród botariczny (pal- 
miarnia i szklarnia), rozbudowa ogrodu siudjunm 


„roln. U. J. na Prądniku czerwonym (wykończenie 


Sal wykładowych i doświadczalnych), oraz instytut 
geograficzny (dawny arsenał przy ul, Grodzkiej). 
Druga część: 3 miljony zł użyle zostaną na dalszą 


budowę klimiki ginekologicznej i Akademji górni- 
czej. Na wewnętrzasę wyprawę Sal parterowych i 
I piętra kliniki ginek., które oddawna wybudowane, 
zagrożone są obecnie zniszczeniem, polrzea około 
1 i pół miljona zł. Dalsze piętra II. i III. zostaną 
dopiero wykończone w r. 1927 i 1928, Również i we- 
wnętrzne prace vkoło gmachu Akad. Górn. wyma- 
gają kredytu około półtora miljona zł. 

Z zestawienia z r. 1925 wynika, że dyrekcja robót 
publ, w Krakowie wydała w roku tym 5 i pół mil- 
jona na roboty architektoniczno budowlane, 2 mil- 
jony na drogowo-mostowe, odbudowując i nowo bu- 
dując 35 mostów o rozpiętości od 40 do 250 me- 
trów, dalej 3 miljony zł na roboly wodne. oraz 2 
miljońy na regulację Wisły. |Jlość zatrudnionych 
we wszystkich tych działach robotników wynosiła 
7.000. Budżet krokowskiej dyrekcji wynosił w roku 
1925 11 i pół miljona złotych, z czego 10 procent 
cdpada na koszta adminisiracjne I. i II. instancji 
Prace ubiegłego roku wykonała dyrekcja przy po- 
mocy 65 inżyneirów. potczas gdy przed wojną 
rozporządzuła :ło tych prac 108 inżynierami. 

W progratnie na rek bieżący jest budowa szkół 
średnich w Krakowie i okręgu Oraz  wznicsienie 
pałacu sprawiedliwości i więzienia w Krakowie któ- 
re obecnie jest tak zrujnowane, Że jedno Skrzydło 
Więzienia musiano ze względu na niebezpieczeństwa 
zaWalenia się Całkowicie opróżnić. Na dalszym 
planie są roboty drogowo-mostowe i wodne. 


tensótine aresztowanie M. Młynarskiego brata wicedyrektora Banku Pol 


pod zarzutem sprzeniewierzeń i oszestw przy dostawach rządowych 


Jak sę dowiadujemy, przed kilku dniami 
nadszedł do władz policyjnych w Krakowie 
nakaz sędziego policyjnego z Warszawy are- 
sztowania Michała Młynarskiego pod zarzulem 
wielkich sprzeniewierzeń i oszustw. Organa 
policyjne śledząc za Młynarskim otrzymały 
drogą poufną wiadomości, że w tych dniach 
przybył on do Krakowa celem załatwienia pew 
nych transakcyj w jednym z banków i że ma 
niebawem wyjechać do Lwowa. Komisarz po- 
lieji Dr Kobiela aresztował Młynarskiego wczo 
raj w południe w kawiarni Teatralnej w chwi 
ti, gdy Młynarski płacił rachunek i wybierał 
się z walizą na dworzec. 

Jak słychać, Mivnarski, 


f 
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brat wiceprezesa ! 


Banku Polskiego, był prokurentem  wiełkiej 
spółki dla eksploatacji lasów w Werhomli Ko- 


lo Nowego Sącza. Spółka zawarła kontrakt 2. 


wojskowością o dosiawę wielkich iłości drze. 


wa a kontrakt ten podpisał imieniem spółki 
Mlynarski, pobierając równocześnie znaczną 


zaliczkę. Mimo upływu termin dostawy, spół. 
ka nie wywiązała się ze zobowiązania, nara- 
żając skarb pańsiwa na szkodę w wysokości 
60,000 złotych. W aferę tę winieszanych jest 
kilka osób z Warszawy i Małapolski. Młynar: 
ski będzie odstawiony do Warszawy do dyspd 
zycji sędziego śledczego, Afera ta przybiera 
rozmiary wielkiego skandalu, zr 


Iii iomiystówy „fabrykant dolarów okradał łatwowiemych 


Laboratorjum do powielania dolarów przy ul. Lubelskiej. — Klienci za- 
miast z podwójną ilością dolarów odchodzili — z kwitkiem. 


Od dłuższego czasu dochodziły policję krakow- 
ską wiadomości, że po mieście grasuje wyrafinowa- 
na szajka oszustów dolarowych. Szereg poredni- 
ków, wykorzystując łalwowierność posiadaczy do- 
larów, Zwabiał wiele osób do tajemniczego ,labo- 
ratorjum* przy ul. Lubelskiej, gdzie głośny odkryw 
cainżynier z Ameryki miał dokonywać specjalną me 
todą powielania banknotów, W laboratorjum urzą- 
dzona była fabryczka, zaoputrzona w szereg Dateryj 
z przewodami ełektrycznemi, baseny z Wodą, oraz 
różne przyrządy do powielania, na Stole stały fla- 
Szeczki z płynami, a na osobnej półce ułożone były 
płyty kamienne i Szklane z rysunkami banknotów 
dolarowych. Fabrykacja duplikatów, przeprowadza- 
na w oczach klientów miała polegać na przepuszcza 
niu oryginalnego banknotu Przez Całą maszynerję 
i uzyskiwaniu w ten sposób wieTnej odbitki bankno- 
tu. Inżynier po włożeniu banknotu dołarowego do 
maszyny puszczał w ruch motor elektryczny, a gdy 
woda poczęła kłębić się w basenie, asystentka inży- 
niera dolewała płyny dla ułatwienia procederu 'po- 
wiełania. W pewnym momencie inżynier zatrzymy- 
wał motor, a zaglądnawszy do maszyny, z której 
duplikat miał wyjść, konstałował z przerażeniem, 
że włożony banknot pod wpływem zbyt silnego dzia- 
lania prądu uległ zniSzczniu. Naturalnie pod 
adresem asystentki padały słowa ostrej wymówki 
Za nieostrożność, a dla ulagodzenia poszkodowane- 
go klienta inżynier‘ wydawał pokwitowanie, zobowią 
zując się do zwrotu banknotu w umówionym ter- 
ninie, Po wyjściu Strony, pomysłowy fabrykant 


ulicach. P, komisarz rządu zapewnił delega- 
cję, że z.Rynku Głównego przeniesiony będzie 
tyłko handel koszy, wyrobów stolarskich oraz 
zawodowy handel drobiem. Reszta targu pozo- 
stanie na Rynku Głównym, 


wyjmował oryginamy banknot ze specjalnej prze 
gródki, Śmiejąc się z łatwowierności klientów. 

W ten sposób rzekomy inżynier nmaciągnął wiele 
osób na Znaczną kwote pieniężną, Poszkodowani 
obawiając się następstw karnych mie donosili wła- 
dzy o sprawkach magika z ul. Lubelskiej, dopiero 
przypadek naprowadził policję na Ślady vszustwa, 
Organa policji wkroczyły do „laboratorjum“ w chwi 
tħ, kiedy maszyna była w pełnym ruchu a khem 
oczekiwał „poninożenia się“ dolarów. 

Sprytnym oszustem okazal się Józel Ziegler, po- 
dający się za inżyniera, a będący z zawodu cukier- 
nikiem z Bochni. Ziegler, który jest chrześcijaninem 
przez dłuższy czas przebywał w Ameryce, gdzie 
przypuszczalnie Wwyuczył się oszukańczych mam- 
pulacyj dolarowych. Przed rokiem powrócił on do 
Krakowa i zamieszkał przy ul. Lubelskiej na Kro- 
wodrzy. 

Śledztwo w sprawie lej niezwykłej af:ry prowa- 
dziła policja przez cały dzicń wczorajszy. Istnieją 
poszłaki na podstawie znałezionych u Zieglera klisz 
i kamieni litograficznych. że uprawiał on fałszo- 
wanie dolarów, które puszczał w obieg. Nadto fal- 
Syfikatami temi miał on zaspakajać poszkodowa- 
nych klientów, którzy dopominali się o zwrot zni- 
szczonych przy powielaniu dolarów, 

W aferze tej ma nastąpić Szereg aresztowań po- 
średników Zieglera i jego „asystentek*. Trudność 
stauowi tylko ustalenie szkody, gdyż „klienci“ po- 
mysłowego oszusta ze zrozumiałych powodów nie 
zgłaszają się na policję. 
(OECD OEOZOA 


— WALNE ZGROMADZENIE ZWIĄZKU ZA. 


WODOWT%GO URZĘDNIKÓW PRYWATNYCH, 
Kraków, Sławkowska odbędzie się w nobozę 30 
bm. o 7-mej wiecz. okalu własnym. 


i ministrowie z Mussolinim na czele. 
: z a DE f E n 


— ZWIĄZEK ZAWODOWY PRACOWNIKÓW 
I PRACOWNIO FRYZJERSKICH zawiadamia, żi 
W poniedziałek 18 stycznia o godzinie 8 wieczór odl 
będzie się doroczne walno zgromadzenie, W sal. 
gwiązku ul. Dunajewskiego 5. III. p. Porządek dzien 
ny: 1) odczytanie protokołu z ostatniego walnego 
egromadzenia, 2) sprawozdanie zarządu, 3) wybór 
Zarządu, 4) wnioski, : 

— STAN CHORÓB ZAKAŻNYCH W KRAKO- 
WIE w czasie od 10—16 bm, był następujący: na 
wikarlatynę zachorowało osób 14 (w tem 2 obce), 

©na dyftorję 2 obze, na odrę 25, na mumps 7, na 
koklusz 3, na dur brzuszny 3 (w tem 1 obca) na 
gapaelnie opon mózgowych 1, na ospę wietrzną 1. 
| — W AFERZE ARESZTOWANYCH DYREK- 
([MORÓW  Poekiego Banku Przemysłowego sędzia 
Śledczy Pelczar przesłuchs! dotąd 65 świadków, prze 
„ważnie urzędników bankowych, zwolnionych z tego 
banku z powodu redukcji. Są to wszyscy. nieaial 
świadkowie dowodowi. Sąd oddał już dwom zaprzy- 
mBiężonym znawcom księgi bankowe do zbadania. 
: — ECHA TAJEMNICZEGO SAMOBÓJSTWA. 
iSwojego czasu donosiliśmy o tajemniczym zamachu 
mamołiójczym dokonanym w mieszkaniu Dra Chmie 
przy ul, Michałowskiego. Desperatka Jo- 
lanta lssepiówna, urzędniczka prywatna. przewie- 
ikiona mostała wówczas do szpitala, a przesłuchana 
jprzez policję, odmówiła wszelkich wyjaśnień co do 
motywów Czynu. Wskutek odniesionej rany postrza- 
dowej w oklicy serca Issepiówna zmarła w uhiegły 
piątek, Akin tajemniczej sprawy znajdują Się na po- 
Kcji a obecnie ma być ponownie przesłuchany Dr 
Chmielowski, 


' m ZAGINIĘCIE DZIEWCZYNY WIEJSKIEJ. 
Chyla Franciszek zam, w Nowej Wsi Szlacheckiej 
pgłosił, Że: w Sierpniu. 1925 wyjechała do Krakowa 
fego córka Franciszka (lat 18) celem objęcia obo- 
wiązków służbowych i od tej pory Ślad za nią za- 
ginął. Zaginiona jest wzrostu średniego, twarz okrą 
ga, włosy Ciemne bląd, dobrze zbudowana, ubrana 
w Żakiet damski i buciki czarne Sznurowane wy- 
Bokie, 

— (0 KRADNĄ? Na szkodę Anny Gałki zam. 

zy ul. Stolarskiej l. 13, skradziono z balkonu 1 

wan i 1 chodnik wartości 100 zł. — Kluger Mau- 
Bycy zam. przy ul, Józefa 1. doniósł o kradzieży 
8 flaszek wody kolońskiej wartości 80 zł ze zamknię 
fej gabilotki — Tadeusz Błoński, student wydziału 
volniczego zgłosił, że doia 15 bm. skradziono mu 
m garderoby na tut. dworcu osobowym pakunek 
B ubraniem i osobistemi przyborami wartości 300 zł. 

—0o— 

— POSIEDZENIE KOMITETU BUDOWY 
ZYD. DOMU GIMNASTYCZNEGO odbędzie 
się we środę 20 bm. o godzinie 8 wiecz. (Orze- 
szkowej 7, II. p.) 

——— 0 -0 

— DRUKARZE KRAKOWSCY urządzają w so- 
fote dnia 30 stycznia br. w sali Saskiej przy ul. 
fw. Jana 1. 6, Maskaradę z wielu niespodziankami. 
Czysty dochód przeznaczony na Cela zapomogowe. 
Zaproszenia wydaje się w Ognisku, Rynek 12, III. p. 

PES" "wy am 

— KRYM A PALESTYNA. Na ten temat odbę- 
Bic się cdczyt p. Rozena z Warszawy z dyskusją 
w poniedziałek 18 bm. w Sali „AStorja” przy ul. 
Dietla, 

z EO 

— W KAWIARNI TEATRALNEJ koncertuje od 
$6 bm. słynny skrzypck-wirtuoz P. Henryk Sennen- 
peb ulubieniec Lwowa. z 2405 


Pogrzeb włoskiej królowej-matki. 
odbył się onegdaj w Rzymie przy udziale całej ludności. Kondukt pogrzebowy otwierają żol- 
aferze, marynarze, księża i mnisi, za zwłokami postępują król, następca tronu, książę Genui 


| 
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oprócz dzisiaj ukaże się jeszcze tylko dwukrotnid 
tj, jutro i we czwartek. W sobotę wehodzi na reapers 
tuar komedja Znanego publicysty Józefa Rączkowa 
skiego „Polityka i milość“, o której niepospolitvmi 
sukcesie w Warszawie referowała już prasa. Tedng 
z najbliższych nowości tealru będzie rozgłośna koa 
medja Melchiora iengyela „Bilwa pod Waterloo“, 

— ERIKA MCWIN), słynna Skizypaczka, którą 
obecnie w Monachiom dala siedin koncertów przys 
doszczętnie wysprzedanej sali, wystąpi w Krakowiez 
tylko jeden raz, a to w piątek dnia 22 bm. w Stas 
rym Teatrze. Będzie to IX. (przedostatni) oncer 
abonamentowy. Bilety są juź do nabycia u J. Lips 
skiego. 

— KOLLEGJIUM WYKLADÓW NAUKOWYCH 
(Rynek gł A—B, 1. 38). Niedziela, 17 bm, red. Dr 
M. Kanier: Przyjaciele i wrogowie kobiety; ponies 
działek 18 i wtorek 19 bm, prof. Uniw, Dr Stefan 
Surzycki: Isłola i kierunki współdzielczości; środa! 
20 bm, prof. Konserw. muz, Jul. Bobilewicz i Gzerą 
ny Szwarcenberg: Wieczór sonat; czwartek, 21 bmą 
Stella Landyówna: Wieczór autorski (z recyt, pa 
Holzcr-Rymplowej); soboia, 2% bm. prof. Uniw. Dn 
Zdzisł. Jachimecki: Paryska grupa 6-ciu (pieśni wyd 
kona p. Ludw. Mares Onyszkiewiczowa): Pocz d 
godz. 7 wieczór. 

REPERTUARY TEATRÓW KRAKOWSKICĄ 
TEATR MIEJSKI IM. J. SŁOWACKIEGO 

Niedzłela: pop. Betlejem polskie“; wiecz. „Don 

uan“. 

Ponicåziałek: 


2) 


wow, 7/8 


Z TEATRU, LITERATURY I SZTUKI 


„WROGOWIE I PRZYJACIELE KOBIETY*. 

Czwarty wykład red. M. Kanfera, poświę-, 
cony przyjaciołom i obrońcom kobiety odbę- 
dzie się dziś w niedzielę, dnia 17 bm., o geiz. 
7 wiecz. w „Kollegium Wykładów  Nauko- 
wych". 

Tezy wykładu: Miłość romantyczna. Miłość | 
apollińska i dyonizyjska, Walka między śmier 
cią a miłością. Stanowisko kobiety w życiu i 
dziełach romantyków. Nadmiar kobiecości u 
Schillera. Góethe jako geniusz erotyzmu. Nieu 
dała próba przemiany Goethego w świętego. 
Apoteoza kobiecości. Piewca niedoli kobiety. 
Religja a erotyka. Trzy typy miłości kobiecej 
a dwa typy miłości męskiej. Tragizm  eroty- 
zmu. 


„Don Juan“ 
OPERETKA 


Niedziela: pop. „Kraków w nocy“; wiecz. „Dziew 
czę w koszulce". 


„BAGATELA. 
Niedziela: pop. „Potasz i Perlmutter"; wiecz. ‚Pañ 
naczelnik, to ja“ 1 


TEATR ŻYDOWSKI Ur BOCAEŃSK * 
Niedziela: pop. „Kącik w New Jorku“; wieczór 
„Żydowska córka”, 


REPERTUAR KIN 
SZTUKA: „Mały lord". 
UCIECHA: .Grzechy kawalerskie", 

WANDA; „Luksusowe kobiety". 

WARSZAWA: „Miłosny szał”. ` 
NOWOŚCI. „Panna o północy”, 

PROMIEŃ: „Fiełki cesarskie". 

REDUTA: 


AROWSKICH 


——»0© 

— Z TEATRU IM. J. SLOWACKIEGO. Dziś 
popołudniu po cenach zniżonych „Betlejem polskie" 
które jeszcze tylko dwukrotnie grane będzie w bie- 
żącym sezonie. Wieczorem powtórzenie „Dom Jua- 
na“ Rittnera z p. Brydzińskim, która to Sztuka 


Dalszy wzrost bezrobecia w 
Warszawa, 16. 1 PAT. Wedle danych państwo- 


wych urzędów pośrednictwa pracy, ostatnie tygodnio 
we sprawozdania z rynków pracy za Czas Od 2 do 


9 stycznia Wykazują ogólna przybliżoną liczbę 


328.626 bezrobotnych. Liczbą ta wzrosła w slosunku 
do poprzedniego tygodnia o 14.917 osób. 


Odszkodowanie za utracone trony 


Berlin, 16. 1 PAT. Vossische Ztg. donosi, że mię- 
dzy partjami umiarkowanemi przyszło do kompro- | 
misu w Sprawie odszkodowania dla rodzin byłych | 
panujących. Kompromis polegać ina na stwGrzcniu 
przy trybunale rzeszy w Lipsku specjalnego sądu 
rozjemczegn do spraw odszkodowań dla wymienio- 
nych rodzin. Partje umiarkowane zgodziły się je- 
dnak uznać za ostateczne wszystkie zapadłe już wy- 
roki sądowe jak również zalatwienia polubowne 
w tych sprawach. 


Truciności Dra Luthra 


Berlin, 16. 1 PAT, Jak podają pisma, rokowania 
kanclerza Luthera z przedsiawicielami pozestałych 
partji w sprawie utworzenia nowego gabinetu posu- 
nęły się naprzód. Sprawa ministra Spraw wewnętrz: 
nych i ministra Reichswehry nastręcza w dalszym 
ciągu trudności, wywołując aamięlna polemikę w Pi 


smach umiarkowanych. Pisma demokratyczne pro: 
testują przeciw oddaniu teki spraw wewnętrznych 
ludowcom albo osobistości politycznie bezburwnej, 
Vossische Zig. daje do zrozumienia, że objęcie port 
felu spraw wewnę!rznych przez osobisliość zbliżo- 
ną do prawicy zmusiłohy demokratów do powstrzy« 
mania się od udziału w gabinecie. 


Mipłzynetoćówa kosferecja gospodarcza 


Berlin, 16. 1 PAT. Prezydjum Związku przemy, 
słowców niemieckich obradował wczoraj nad spra- 
wą wszechświatowej konferencji gospodarczej, od. 
nosząc się Z uznaniem do idi zwołania takiej kone 
feroncji. Prezydjam Związku postanowiło wejść 
w slyczność z kompelentnemi instytucjami rządowe. 
mi celem wysłania zawczasu przedstawiciełstwa niov 
micekiego na tę konferencję. 


— Delegat midęzynarodowego biura pracy ` dla 
uchodźców rosyjskich w Polsce Charpentier z0stał 
przeniesiony. Na padobne stanowisko do Daułgarji, 
Na jego miejsce mianowany Został kapilan J. Are 
nould, który przybył przed paru dmiamj do War- 
Szawy i w dniu Wczorajszym odbył wstępną konfes 
rencje z p. Molhommem naczelnikiem wydztałn mi- 
risterstwa spraw zagranicznych. 

— Z Waszyngtonu donoszą: Izba reprezentantów 
przyjęła 257 głosami przeciw 133 układ w sprawie 
konsolidacji długu włoskiego. 

— Pelit Parisien podaje, Że najwyższa rada Woa 
jenna przyjęła z pewnelni z.rianami opracowany, 
przez Painłevega projekt reorganizacji army 


Silne mrozy we Francji | 
Paryż, 16, 1 PAT. Po wysłuchaniu wyjaśnień 
Brianda i Doumcra komisja finansowa Izby posta- 
nowiła przystąpić ponownie do rozpatrywania pro- 
jektu rządowego. 
a RE 77... <>. oco 


Kronika telegraficzna 


— Times podaje, że Chamberlain zatrzyma sie 
W powrocie z Włoch w Paryżu celem Spotkania się 
z Briandem. Rządy francuski i angielski pragną 
dojść do zadowalającego porozumienia w sprawie 
konferencji rvozbrojeniowej oraz innych problemów, 
którelri zajmuje się Liga. 
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Znany łyżwiarz Nicholson w karkolomnym skoku. 
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Sport w St. Moritz 


> pre ą 


+" ta 


Trudności dr. Luthra w tworzeniu gabinetu 


(Telegram własny „Nowego Dziennika") 


Berlin, 15. 1 (P.) W godzinach wieczornych ro- 
Zeszła się wiadomość, że Dr Lulher, uapotkał na 
znaczne trudności w obsadzeniu teki spraw wew- 
nętrznych. Kandydat prawicy, dotychczasowy mini- 
ster obrony krajowej Gessłer nie może wchodzić 
ponadto obecnie w rachube jako skomprońutowany 


PO ZAMKNIĘCIU KRONIKI. - 


akcją monarchistyczną, 
Tak więc misja Dra Luthra utknęła na martwym 


punkcie. Rokowania zostały przerwane, W tutej- 


szych kołach politycznych liczą się jednak z możli- 
waściił przezwyciężenia trudności 


w dniu jutrzej- 


Ferwcze odadzeie kop dato woj kakala krakowskiego 


inicjatywa opozycji w sprawie ordynacji wyborczej napotyka na 


zacieły opór większości. 


Wczoraj odbyło się pierwsze posiedzenie komisji 
6tatutowej, wybranej przed 4 tygdoniami na ple- 
num Kahału krekcewskiego. Zadaniem komisji jest 
uregułowanie sprawy relormy wyborczej, zgodnie 
z rozporządzeniem min. wyznań i oświecenia publ. 
(Przewodniczącym komisji wybrany został prez, Dr 
Refat Landau, Wiceprzewodniczącym wiceprez. Fi- 
schlowitz. W dyskusji zabrali głos radcy Dr 
'Schwarzbart, Dr Bulwa, Dr Landau  Walach, p. 
Dzewid Stempel, pos. Stempel, sen. Deutscher i prez. 
Dr Landau, który wystąpu przeciw gwaltownemu 
przyspieszeniu sprawy. 

Dr Bulwa i Dr Schwarzbart postawili wniosek, by 
eko wytyczną zmiany ordynacji wyborczej przyjęto 
rozporządzenie z listopada 1925 r. 

P. Dawid Landau i Walach żądali odroczenia po- 
Siedzenia bez wyboru referenta, rzekomo dla celów 


| 
| 
| 
| 


J 
ir formacyjnych (!). 

R. Sen, Deutscher domaga Się, by projektu na 
razie nie wniesiono, lecz przeczekano do załatwie- 
nia regulaminu wyborózego, w której lo sprawie 
masiłaby rada przedłożyć wnioski rządowi. 

R. Dr Oberlender starał się uzasadniać koniecz- 
rość wprowadzenia in meritum kwestji przyłącze- 
nia gminy podgórskiej Z projektem zmiany ©r'dyna- 
cji wyborczej. 

Wreszcie wybrano po dłuższej dyskusji Dra Na- 
tena Oberlendera jako referenta i Dra Ignacego 
Schwarzbarta jako korreferenta, którzy mają przed- 
łeżyć komisji do 3 tygodni projekty zminy ordyna- 
cji wyborczej. W: len sposób poczyniony został pier- 
wszy formalny krok w ki:runku zmiany ordynacji 
wyborczej. Wysiłki ku Sabotowaniu sprawy oczy- 
wiście przez to nie ucichły. 


Reforma egzaminu dojrzałości 
(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 16 1. (F) Wedle informacyj z kół 
nauczycielskich, zamierza min. oświaty Stan. 
Grabski w łańcuchu swoich reform przeprowa 
dzić także reformę egzaminu dojrzałości je- 
SZCZE w bież, roku, Wedle tych zmian egzamin 
pisemny ma być ograniczony do trzech przed- 
miotów. W szkołach humanistycznych nie hę 
'dzie egzaminu z łaciny a w szkołach matema- 
tyczno-przyrodniczych nie będzie egzaminu z 
małematyki. Każdy uczeń będzie miał wolny 
wybór egzaminu piśmiennego albo z języka 
polskiego albo z historji. Egzamin ustny bę- 
dzie się składał także tylko z jednego z tych 
'przedmiotów, który uczeń wybierze sobie do 
egzaminu piśmniennego. Od egzaminu matu- 
tycznego poszczególnych przedmiotów będą 
zwolnieni uczniowie. którzy wykażą się świa. 


Mectwem 8 klasy z postępem bardzo dobrym. 


(lan rakowaś w sprawie pożyczki tytoniowej 


(Telefonem od naszego korespondenia) 

Warszawa, 16. 1 (F) Wobec wiadomosci, jaka 
się pojawiła w prasie o przedłożeniu korzystnej 
oferty francuskiej na dzierżawę monopolu tytonio- 
wego, Z kół miarodajnych wyjaśniają. że oforta ta- 
ka nie wpłynęła, Co się tyczy delegatów Bankers 
Trustu, to propozycje ich jeszcze nie zostały przed- 
łożone. Nastąpi to dopiero po powrocie delegatów 
do Nowego Jorku. Trudno zatem jest już dziś prze- 
widzieć czy Warunki te będą krzysine dla Polski 
czy nie. Delegaci amerykańscy badają strony finan- 
Sowe fi techniczne monopolu tytoniowego, które 
to badania będą trwały przez parę tygodni. 

— Baros w ostatnich Swych zeznanich obciążył 
bardzo Nadossyego podając, że NadosSy jeszcze po 
nadejściu wiadomości o przytrzymaniu fałszerzy, 
staral się ukryć ich ślady. 
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Dpraniczesie wolności zgrowiacceń 
(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 15 1. (Sin) Sejmowa komisja 
konstytucyjna w dalszym ciągu prowadziła 
dyskusję szczególową nad projektem ustawy 
o zgromadzeniach. Po dłuższej dyskusji przye 
jelo arlykuł 6 w następującym  brzmienius 
Władze administracyjne pierwszej instancji 
mają prawo zakazać odbycia | zgromadzenia, 
które byłoby zwołane w celu przez prawo ża- 


kazanym z pogwalceniem przepisów ustawy 
niniejszej, albo którego odbycie  zagrażaloby 


bezpieczeńsiwu i porządkowi publicznemu. Za 
kaz na piśmie z uzasadnieniem należy doręe 
czyć gospodarzowi zebrania. Wniesek posła 
Czapińskiego (PPS) i Bagińskiego (Wyzw.), 
żądsjący, by skreślono w całości ten artykuł 
bądź też śŚciślejszego sprecyzowania zasady 

swałcenia przepisów uchwały upadł 13 gło: 
sani na 18. Nasiępnie komisja przyjęła w 
brzmieniu zaproponowanvem przez referenta 
Ronopczynńskiego (ZLN) artykuł 7 poslanawie 
jacy, iż władze administracyjne pierwszej Ìm 
stancji mają prawo delegowania przedstawie 
ciela na każde zebranie a przewodniczący ze 
brania ma obowiazek wskazania mu miejsca 
na sali, z którego mógłby śledzić przebieg cae 
łego zgromadzenia, Na tem dalszą dyskusję 
przerwano. È p: 


Dorim tezprawnewa wydłaia zodafików 


(Telefonem od naszego korespondenta) . 

Warszawa, 15 1. Sin) Scjmowa Komisja 
skarbowa obradowała nad wnioskiem posła 
Pryłuckiego w sprawie uchwalenia bezprawne 
go wydalenia z państwowych fabryk  tabacz- 
nych w Warszawie. W wyniku dyskusji przy. 
jęto rezolucję posła Wygodzkiego (Koło Żyd) 
wzywającą rząd do wydania rozporządzenia 
ustalającego pierwszeństwo przy zatrudnieniu 
nowych robotników w przedsiębiorstwaci: pań 
stwowych dla zredukowanych robotników, 


Ceazara prewencyjna w Rumunji 


Wiedeń, 1 51. (D) Z Bukaresztu donoszą? 
Wobec wzrostu propagandy za księciem Karo 
lem w sześciu znanych już okręgach państwa 
rumuńskiego, ogłosił dzisiaj rząd rumuński 
przymus cenzury prewencyjnej we wszystkich 
wspomnianych okręgach, Rząd' postąpi z całą 
surowością wobec pism, które nie zastosują się 
do zarządzeń cenzury. Ograniczenia te stoso- 
wać się będą również i do prazy zagranicznej 
przybywającej do Rumunji. 


| Z gieldy 


Dolar w Krakowie utrzymywał się dzńś w nieof- 
cjalnym obrocie na poziomie wczorajszym 7.50—7.60 


Giełda warszawska z dnia 16 w. m. (PAT) 
Waluty: Belgja — — Holandja 292 97 Londyn 35'41, 
Nowy Jork 7'28, Paryż 27:41, Praga 21:63, Szwajcarja 
140380. Wiedeń 10250, Włochy 28/48, 

Akcie: Bank Małapolski Kraków —'— Bank Prze- 
mysłowy Lwów 0'13, Eaak Zw. Sp. Zar. Poznań 4—, 
Fuls 044, Wiłd — — Cegiejski (*20, Parowozy 0'20, Za- 
wiercie 6'—, Zegluga — — Polska nafta 0'62, Siła i Swia- 
tło 6'19, Chmielów 0'25 Starachowico 0°90, Pocisk 1°10, 
Zieleniewski w—, Zyradów 1— Chodorów 350 
Papiery państwowe; 500 pożyczka konwersgyj= 
na 4312, two pożyczka konwersyjna 100,pożyezka do- 
larowa w dol. 64*—, w złotych 448'—, pożyczka kole- 
jowa 120 

Zurych, 16, 1 PAT. Paryż 19.62, Londyn 25 15/60. 
Nowy Jork 5.17.7, Belgja 23.50, Włochy 20.90, Hi- 
szpanja 73.85, Ilolandju 208.15, Berlin 123.3, Wiedeń 
72.90, Sztokhohn 138.65, Oslo 105.50, Kopenhaga 
129, Sofja 367 i pół, Praga 15.32 i pół Warszawa 
72.50, Budapeszt 0.72.50, Bialogród 9.15.5, Ateny 
7.10, Konstantynopol 2.75, Bukareszt 2.30, Helsing- 
fors 13.07, Buenos Aires 214, Tendencja spokojna. 

Paryż, 16. 1 PAT. Londyn 128.25, Nowy Jork 
26.39, Belgja 120, Hiszpania 374.42 Włochy 106.42, 
Szwajcarja 509, Danja 658, Holandja 1062, Norwe- 
gja 536. 

Londyn, 16. 1 PAT, Nowy Jork 4.86 1/16, Holan- 
dja 12.08 7/16, Francja 128.09, eBigja 107.03, Wło- 
chy 120.30, Niemcy 20.40, Szwajcarja '25.15, Hiszpa- 
nja 34,30 Poriugalja —, Danja 19.50, Szwecja 18.14, 
Norwegja 23.84, Helsingfors 193, Praga 163.98. 

Paryż, 16. 1 PAT. Mrozy i śniegi trwają w dal- 
szym ciągu w Całej Francji. Z wielu okolic donoszą 
o liarach mrozów. 
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